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Prennmerata: w Krakowie i prowincji mieś. ZI. 5 00 kw art Zt. 15'00
w Krakowie z odnoszen. do domu „ „ 5‘20 „ „ 15 00
Na ptowincjl z przesyłka poczt „ „ 5‘60 „ „ 16'SO
Zagranica z przesyłką pocztowa „ „ 9'00 „ „ 2<‘00

Ogłoszenia: Drobne ogłoszenia za słowo Zł. 0‘15, wiersz milimeir. 
1-szp. Zł. 8^0, nadesłane Zł. 0'60, wiersz milim. I-szp. w tekście 
ZL 0‘85, wiersz milim. 1-szp. na 1-e) stronie Zł. —. gratulacje 
Zł. 10. inseraty zamiejscowe o 50%, zagranicz o 100% droższe.

fGłowDaĵ  B Na straży ideału sjońskiego
650.000 Złotych
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p o n a d t o  w y g r a n e  p o  Z ł . :
400.000, 250.000, 100.000,

75.000, 60.000, 50.000, 40.000,

30.000, 25.000, 15.000, 10.000,

5*000 i t d .

C o  c l r u s l  l o s  w y r y w a .  

Ceny issdw :
H a  l\Ai p o i M  21.20, cały los M

L o s y  d o  n a b y c i a

l BRACI 
SAFIER
Kraków, Rynek <31.6.
mtom listowne załatwia sie odwrotna poczta.
W tem miejscu wyciąć i przeitać nam w liście

Kart* zam6wieA.

D o  B R A C I  S A F I E R
Kraków, Rynek Gl. 6 d.

Niniejszeu zamawiam:
— Losów ćwiartek po Zł. 10’—
■ Losów połówek po Zł 20 —
 _ _  Losów cBłych po Zł. 40-—
Należytość Z ło ty ch________ uiszczę po

vtn;uu>iuu ldsów blank.< itrm nat wczym P.K.O, 
Nr. 400.117 przez firmę załączonym.
Imię i nazwisko: _ _ ______________________
Dokładny adres: ________________ __________
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S Z E W S K A  L .  •

Glicialbym  nasam przód  skierow ać pewne 
w yjaśn ien ie  pod adresem  p. W olfganga W ei- 
sla. Z apew niam  go, że an i ja, ani też w iększa 
Część delegatów, rep rezen tu jących  tu szerokie 
i rzetelne m asy sjonistów , nie czujem y się 
wcale jak  przyw ódcy pobitej a rm ji. Drowi 
W eislow i przydarzyło  się, co zw ykło się zd a ­
rzać dow cipnym  dzienn ikarzom *), lak , dow - 

Jflipnym czyściej niż innym : m ianow icie to,
że strzały  ich pada ją  o b o k  m ety. T ak a  to 
już k lą tw a  błyskotliw ości. Jest ona k lu jąca, 
ostra, m igotliw a, ale — niepraw dziw a. Nie,' 
nie jesteśm y a rrn ją  pobita. Jednakże obaw iam  
się, że jesLeśmy arm ją  r o z b i t ą ,  a m yślę, że 
nie bez przyczynien ia  się do lego ze strony p. 
W eisla i grupy, k tó ra  stoi blisko niego. Jeśli 
m ów im y o przesileniu, to m yślim y przede- 
w szyslkiem  oczywiście o bezrobociu, o b rak u  
pieniędzy i o w szystkiem  innem , co m a z tem  
związek.

Ja  jednak m vślę w pierw szyrh rzędzie o 
przesileniu organizacji. R ozbijam y się i roz­
d rabn iam y  na atom y, a nie przypuszczam , by 
rozbita organizacja  zdolna była do czynów 
i działań . S tam -sjon iści sjoniśei ogólni, po­
zostać m uszą nadal najsiln iejsza dźw ignią sjo 
niznui. Leżv to rów nież w najżyw otniejszym  
in teresie t. zw. „skrzydeł", któreby zawiały 
poprostu w próżni bez sjonistów  ogólnych. 
W ypow iedziałem  raz w ciaśniejszem  kole zda 
nie, k tóre  pow tarzam  tu  chętnie w nadzieji, 
że się spopularyzuje . Pow iedziałem  m ianow i­
cie, że sjonizm  „ogólny" nie jest bezbarw ny. 
Jest on raczej owem  spektrum  organizacji 
sjońskiej, skupiającem  w sobie w szystkie bar 
wy. My nie staw iam y sjonizm ow i, ani jego u - 
rzeczyw isln ieniu  żadnych  w arunków . Nie m ó­
w im y ja k  m izrach isia , jeśli będziecie pobożni, 
niech istn ieje sjonizm . w innym  razie obej­
dzie się bez niego N ił pow iadam y te* za lc 
w ica: Jeśli sjonizm  urzeczyw istnić m a całe­
go M arxa, niech żyje, jeśli zaś nie — niech 
przepada. Cheem y odrod*zić naród żydowski, 
chcem y odbudow ać k ra j żydowski. W tedy  n a ­
ród żydow ski u to ru je  sam  już sobie drogę. 
P rzy  całym  głębokim  szacunku dla naszej 
trad y c ji z o lbrzym iem i je j w artościam i, przy 
całem glębokiem  pow ażaniu  w ielk ich  społecz 
nych dok tryn , jednak nie poczytujem y ich za 
w aru n k i urzeczyw istn ien ia  sjonizm u. S tam - 
>:jonizm w ychodzi też tylko z jednego zało­
żenia i jednej p rzesłank i: p rzesłanki żydow­
skiego narodu  i zapew nionej d lań  suw erennej 
narodow ej przyszłości. A oto chce się, w  czem 
leży w ielkie niebezpieczeństw o, tę dźw ignie i 
oś cen tra lną  słońsk iej o rganizacji rozbić. To 
rów nież jest objaw em  chorobotw órczym , że 

w ielu  z nas i to naw et co znaczniejsi, czynią,
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*) Szan mówca ma tu na myśli niedaw iy arty­
kuł Dra W. v Weisla na łamach „Yossische Zei- 
tung", o którym w <;\voim czasie pisaliśmy już w 
.,N. Dzienniku". Dr Woisl ndleży do grupy rew i­
zjonistycznej — Red.

jakbyśm y już m ieli państw o żydowskie. W 
zw iązku z tem już czują się, jak  m inistrow ie, 
albo p rzy n a jm n ie j całkiem  „m inistrab le". Ro 
dzą się potem  z tego puste, nie m ające stanów  
czo żacincgo sensu słowa, k ló rcm i się jednak 

j szerm uje, ja k  gdyby — Róg w ie — jak  b ar- 
i dzo byłv  pełne m yśli i ducha. T a „gra w pań- 
j stw o‘‘ w yraża się m. in. bardzo charak tery  

stycznie w słowie, nad którem  w ostatn im  
czasie znęca się n iem al aż do u śm iercan ia  
go. W  swoim  czasie u ku ł Herzl piękne, p a ra ­
doksalne slowTo: „O rganizacja sjońska jest pań  
stem  żydow skiem  w drodze". Jeśli używ t : le 
go słow a ot, tylko w chw ilach uroczy, i.',..o na­
stro ju , to m ożna się niem  posługiwać. Ale je ­
śli się z niego chce zrobić p rogram , to zab i­
ja  się je na śm ierć. Bo też spostrzega się, że 
jest ono w łaściw ie czystszą contr tdiclio  in 
adiecto. Pojęcie „państw o", niem ieckie „Staal 
w yw odzi się zawsze od łacińskiego „status , 
co oznaczać m a coś trw ałego i stałego. N asze 
zadanie i siła nasza leży zaś m etyle w s ta ty ­
ce naszej, ile w naszej dynam ice. T a  zaś g i­
nie, albo zagraża życiu, jeśli k toś w m aw ia so 
bie, że już „po drodze" is tn ie je  — status.

N iema w łaściw ie słowa, k tóre  w yglądałoby 
na program , na  m yśl, Ly n ie w ydaw ało się 
już \vv starcza ją c e ir  d la  n iek tórych  am bitnych  
m łodzieńców  (naw et jeśliby już nie by li ta k  
bardzo m łodym i!) w  k ie ru n k u  u tw orzen ia  no­
w ej frakcji. Z tego w łaśn ie  pow odu sta jem y 
się a rm ją  rozbitą. N iew iem  dopraw dy, ile w ła 
ściw ie g rup  ma tu sw ych przedstaw icieli. Ile  
g ru p  m niejszych  i w iększych? K ażda o trzym u  
je jak ąś  nazwę, ob iera sobie imię z lew a, z 
praw a, z góry, z dołu i ze środka, — tego o r­
g an izacja  sjońska długo już  zdzierżyć n ie  zdo 
ła. Oto traw iąca  nas, ciężka choroba.

A teraz do rzeczy: Cóż możem y narodow i
żydow skiem u Dowiedzieć o kryzysie p ienięi - 
nym  i gospodarczem  przesileniu, jak ie  bez­
sprzecznie istnieje? Jeśli się zak raw a na  p a ń ­
stwo, nie m ożna nic innego uczynić: skraca 
się budżet, skreśla się, pow iada się: nie m am y 
więcej! M inister finansów  państw a nabiera 
przekonania, że może on ty lko  prelim inow ać 
tyle a ty le podatków , by nie przynieść u - 
szczerbku gospodarcze i substancji narodu. 
Czyż i u nas takie rozw ażanie byłoby n a  mie> 
scu? N ajzupełniej nie.

Często cytow ane zdanie W eizm anna: „N a­
rodzie żydowski, cóżeś ty uczynił?" m a jed ­
n ak  sw oją słuszność. N aród żydow ski nie 
w szędzie spełnił swój obowiązek, poprostu  dla 
tego, że nie wszędzie zdobyliśm y już ten na - 
ród. Zdobyliśm y ty lko m ałą stosunkow o część 
tego narodu . Iluż to m am y płatn ików   ̂ na 
rzecz Keren H ajesod? Czyż inn i powiedzieli, że 
nie chcą płacić? A czy m yśm y się do nich  
zw racali o to? M usim y podwoić naszi 3<ły, 
zdziesięciokrotnić je, zdw udziestokrotnić. M u­
simy pozyskać ludzi i w ydobyć z nich w szy­
stkie >ch siły d la  naszej p racy . Oto budżet
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ę w Krakowie-Dębnikach z dn iem  1-go s ie rp n ia  b r. ob ją łem  i zaopatrzyłem 
w świeże środki lecznicze I kosmetyczne*!
W y sy łk a  n a  p ro w in c ję  odw ro tn ie .

Aptekarz Appet.2251x

m a być okrojony, a  w  szczupłych jego ram ach  
chce się np. zadać cios szkolnictw u i w ycho­
w aniu . Czyż panow ie przypuszczają , że rzecz 
tak a  jest czemś obojęlnem ? Jeśli się chce
5.000 dzieci w ysadzić na bruk , lub skierow ać 
do szkól m isy jnych? Alboteż w yrw ać im  ję ■ 
zyk  hebra  jski poproslu  z ust? (B urzliw e ok la­
ski). Czyż panow ie sądzą, że w  ten sposób 
m ożna odbudow ać Palestynę? Dlaczegóż p a ­
now ie chcą nam  zrobić ze sjon izm u form ule 
rachunkow ą, skoro nie może on być w cale l i ­
czebną form ułą?  Cóż tedy czynić należy? 
S jonistów  w przągnąć do pracy. Musi się je ­
dnak  przecież um ieć i móc m ierzyć odległo­
ści. Jakżesz to la tam i całem i m usia ł męczyć 
się H erzl, by uzyskać k ap ita ł zakładow y dla 
banku . Herzl um arł, a uzyskał ty lko  jedną 
ósm ą część zam ierzonej sum y. Dziś rozporzą­
dza  organ izacja  sjońska w  jednym  roku w ie­
lok ro tną  te j sum y. Albo inny  p rzykład , k tó ­
ry  m ógłby nam  dać w ręce m iern ik  dystansu . 
K iedy U syszkin zw ykł był zbierać w  „Kna- 
rcrt“, w  E rew  .Tom K ipur, na cele sjońskie, 
z tr iu m fem  w skazyw ał na szczupłe swe su k ­
cesy. D ziś tensam  U syszkin, w racając  z K a­
nady , przyw ozi 60.000 funtów'. Czyni to około
600.000 rub li. Czyż nie jest to rozrost o lbrzy-

rA leraz k ilk a  słów o naszej sy tuacji po li­
tycznej. Nie chcę b y n a jm n ie j powiedzieć, ja- 
Mtf&yśmy m ieli pow ód do pełnego zadowole- 
h e l  Zadow olony sjon ista, to wogóle coś po- 
*araeznego. W ielkie, bardzo w ielkie dążenie 
Mie zna  zadow olenia. W olno nam  jednakże, a 
taawet m usim y  odm ierzać dystanse. S jonizm  
jest dziś przecież: jedną  z na jtrw alszych  części 
Składow ych m iędzynarodow ej polityki. S ia- 
łłcrwisko nasze jest na jzupełn ie j ugruntow ane. 
TSkże państw o m andatow e u jaw n iło  ostatnio 
n ie jak ą  aktyw ność. Oczywiście, stanow czo je ­
szcze zbyt m ało, by nas zadowolnić. żab o ty ń - 
sk5 mdaJ bezw ątpienia w  niejednem . o czcm 
t a  m ów ił słuszność. M usim y dalej głośno żą- 
BttS, energicznie żądać. Nie mogę jednak  z o- 
wego niezad a  w alającego stan u  rzeczy czynić 
zarzutu W eizm annow i W elzm ann  sam  zw ró ­
cił w  sw em  zagajen iu  uw agę na  to, że p a ń ­
stwo m andatow e n ie  uczyniło  w szystkiego, i 
B łąd  Żabołyńskiego tkw i jed n ak  w  tem , że 
Zarzuca on W eizm annow i um iarkow an ie  w 
słowach'. W szak W eizm ann  rów nież m ógłby 
tak’ mówić, ja k  Ż abotyński. gdyby nie był 
Chorążym  odpow iedzialności. W  łonie gabine 
tu , wobec m in istrów  n ie  m ów i on zresztą in a ­
czej, n iż Ż abotyński. M am  dość dużo zrozu- 
/Odenia dla Żabołyńskiego i uznaję  go, jako 
p re tenden ta  do tronu . P odkreślam : jako p re ­
tendenta . Lecz, jako m ający  m ianow ać k ró ­
lów, nie jest on na  swem  m iejscu. Nie pow i­
n ien  byl też ofiarow ać korony  S tefanow i W ise 
i  to na p lenum  kongresu. O fiarow anie koro­
ny  m ógłby Ż abotyński spokojnie pozostaw ić 
Innym , m niejszym , k tórzyby  rżem iosło to w y 
konyw ali, że tak  pow iem , zawodowo. K ry ty ­
k a  jest oczyw iście konieczna, ale należy też 
być spraw ied liw ym  i uznaw ać sukcesy, jako 
takie. Jeśli się chce kry tykow ać, owszem. Ale 
w  ty m  celu nie m usi się jeszcze prow adzić roz 
ryw ającej, ohydnej, ok ru tnej k am p an ji p rze­
ciw  każdem u, kto stoi na ezele.

Ludzie zarzucają  tp  sobie w zajem nie w inę 
przesilenia. U w ażam  za nonsens, za głupotę 
zrzucać odpow iedzialność za obecne przesile­
nie na b a rk i robotników . A jeśli robotnicy po­
n ieśli s tra ty , to m yśm y za to zyskali o lbrzy­
m ie przecież ak tyw a. Z apłaciliśm y w praw dzie 
za naszą naukę, ale za to dopięliśm y przecież 
czegoś. W  każdym  zaś razie na siebie Wziąć 
m usim y  m iarę  pełną odpow iedzialności.

S jonizin m usi oczywiście doznać sanacji. 
N ikt też nie m ówi, by nic sanow ać sjonizm u. 
O strzegam  jednakże przed pospolitością (Ba J 
nausen tu rn ) w łonie sionb  •••**, czego od sir a- ! 
szający p rzy k ład  daje  g rupa  E jt L iw nol. Z j

d rug ie j zaś strony! pow inn i robotnicy  po­
w strzym ać swe zapędy w  k ie ru n k u  procesu 
izolacji. Nie p o jm u ję  w ręcz w alk i k lasow ej 
w  społeczności, k tó ra  dopiero pow staje  i dżw i 
ga się. Jeszcze m n ie j po jm u ję  jed n ak  dążność 
k u  izolacji, ja k ą  głoszą robotnicy w  stosunku 
do elem entów  m ieszczańskich w  P alestyn ie . 
Oto np. sp raw a odrębnej szkoły robotniczej. 
Czyż robotn icy  napraw dę p ragną  u tw orzenia 
szkoły p ro le trjack iej w  przeciw ieństw ie do 
w yższej bu rżuazy jne j?  Z pew nością i stanow ­
czo nie. Owszem  p rag n ą  oni szkoły a ry s to k ra ­
tycznej, gdyż słusznie czu ją  się duchow ą e li­
tą  k ra ju . Otóż to żadną m ia rą  nie jest chw a- 
lebnem  poczynaniem .

Is tn ie ją  w  naszych dziejach  sym bole, k tó ­

ry ch  nie należy zacierać, nie wolno fałszować* 
P a ir ja rc lia  Jakób  z pew nością był pierwszymi 
pełnym  Żydem . K iedy m iał sw ój najpiękniej-! 
szy sen, głow a Jak ó b a  spoczyw ała na twar­
dym  z im nym  kam ien iu . N iechał drabina 
ga aż po sam e niebo, ale fu n d am en ty  jej stad 
m uszą tw ardo na  ziem i. Nie może ona zawi- 
snąć w  pow ietrzu, nie pow inna  też być zbyt 
niska. S jon izm  jest czynem  fanatyków , jeste­
śm y o rgan izacją  w alczącą. Nie obaw iam  $iq 
tych , k tórzy  zd a ją  się czyhać n a  nasze dzie­
dzictwo, ale obaw iam  się a p a tji we własnym 
obozie. O baw iam  się zm niejszenia  się nieugię 
tości naszej woli, bo ty lko fanatyzm em  i men 
giętością w oli odbudu jem y Erec Izrael.

Lewica wysuwa nowa koncepcja
w sprawie Egzekutywy palestyńskie!

Bazylea. 9. 9. ŻAT. Na w ieczornem  posiedze 
niu komisji perm anencyjnej przedstaw iciele u- 
grupow ań lew icow ych proponowali nową kon­
cepcję. dotyczącą składu E gzekutyw y palestyń 
skiej. Wniosek ten przew iduje, że u tw orzona bc 
dzie E gzekutyw a palestyńska w składzie naste 
pującym : col. Kish, pani H enriette Shold, Leo 
Motzkin, inż. Kapłański. Sprincak, oi»az - przed 
staw iciel m izrachistów . Obok E gzeku tyw y ma 
być u tw orzony gospodarczy kom itet kontrolny,

sk ładający  się z następujących osób: adw okat 
Sacher, Dr. Ru pin oraz B ertokl Feiw el. W  spra 
w ach gospodarczych członkow ie kom itetu kon 
trolnego winni mieć praw o głosu, zaś w  sp ra­
wach budżetow ych p rzysługiw ać im ma p ra­
wo veta. W  w ypadku, gdy zajdzie różnica 
zdań m iędzy E gzekutyw ą palestyńską a komi­
tetem  kontrolnym  spraw a ma być rozstrzygn ie  
ta przez kom itet w ykonaw czy  w  Londynie.

Kongres uchwala rezolucje przedłożone
przez komisję finansową i polityczną

Bazylea. 9. 9. Na czw artkow em  w ieczornem  
posiedzeniu kongresu zreferow aną została re ­
zolucja opracow ana przez komisję finansow ą o- 
raz  polityczną. Nad niektórem i rezolucjami, za 
rządzono imienne głosowanie. Rezolucje uchw a 
lone zosta ły  przew ażnie w brzmieniu propono 
w anem  przez komisje. W niosek w  spraw ie u- 
tw orzenia specjalnej komisji kontrolnej dla sjo 
nistycznych insty tucyj finansow ych zmodyfi­
kow any został w tym  sensie, że u tw orzony bę 
dzie jednosobow y urząd głów nego kontrolora.

Światowa konferencja młodzieży
mizrachis tycznej w Bazylei

Bazylea. 9. 9. ŻAT. Odbyło się tutaj o tw arcie  
w szechśw iatow ej konferencji Ceirei M izrachi, 
w  której biorą udział liczni przedstaw iciele z 
różnych krajów . Po odczytaniu nadesłanych te 
legram ów  pow italnych Hapoel Mizrachi złoży­
ła spraw ozdanie ze swojej działalności w  P a ­
lestynie o raz  innych krajach. Po spraw ozdaniu 
rozw inęła się ożyw iona dyskusja.

O oifsłf u  l a r i c i  wriaido I n  l l i s y  i  B w lt i
W iedeń, 9 9. PA T. „N. F r. P re s s '"  donosi 

z L ondynu: U sunięcie się delegata am erykan  
skiego W ise z kor.gresu sjonityczn°go w Ba­
zylei w yw ołało tu  w rażenie, poniew aż :rok 
ten uw ażany jest tu ta j nie za spraw ę w y łą­
cznie sjonistyczną. ale jako  posum seie am ery 
kań sk ie j polityki na w schodzie. D eklaracja 
B alfoura z r. 1917 była  zarządzeniem , które 
skierow ane było głów nie przeciw  założeniu 
państw a  sjonistycznego, pozostającego pod 
w pływ em  A m eryki. S jon  iści am erykańscy  
by li zawsze niezadow oleni z p rzew ażających

w pływ ów  angielsk ich  w  P alestyn ie  i z tego 
pow odu w strzym yw ali się od udzia łu  w opła­
tach  na cele palestyńsk ie . Obecne finansow e 
trudności ru ch u  sjonistycznego uw aża ją  s jo - 
niści am erykańscy  za ko rzystną  sposobność 
w ycofania się z angielskiego przedsięb iorstw a 
palestyńskiego, aby później, k iedy  trudnośc i 
finansow e staną  się większe, p rzeprow adzić 
gruntow nie reorganizację i zaciągnąć w iększą 
pożyczkę po m yśli am erykańsk ich , św iatowo- 
politycznych in teresów .

Komitet rzeczoznawców zbiera się 12 bm.
(Telefonem od naszego korespondenta)

W arszaw a. 9. 9. Siu. Po ferjach letnich zbie- niu przedstaw iciel M SW  złoży spraw ozdanie z 
rze się kom itet rzeczoznaw ców  dla sp raw  naro czynności dokonanych w  tej dziedzinie przez 
dow ościow ych w  dniu 12 bm. Na tem posiedzę- | MSW oraz inne m inisterstw a.

W M i n t  w w m
w poselstwie sowieckiem

W arszaw a, 9 9. P /\T . M inisterstw  sprawne 
diiw ości podaj do w iadom ości, żc śY Jzlu- 
w spraw ie pozbaw ienia życia w poselstw !
ZSSR Józefa lY ajkow icza nie zosiai- ukoi i wy. 
rzone, że w ład je  sądowe śledcze nie udzieli- {

ly żadnych  infot m acy j w tej sp raw ie  i że ca ­
ły szereg w iadom ości podaw anych przez p ra  
-r nie odpow iada isto tnem u przebi-gcw i sp ra -
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Na marginesie lotów transoceanicznych
' Na- początku byi sport, poprostu sport, cel 
ja m  w  sobie. Potem  urósł on niespdzianym  czy  
neai' Jiiflcu szczęśliw ców  i — nieszczęśliw ców  
d o  b o haterstw a . B ohaterstw o to, p rzy jęte przez 
c a ty  eyw iłiŁow any św iat z podziwem , nie da­
w a ło  innym .spokoju: rozpoczęła się gonitw a za 
reKoraem. A w . końcu spadła przyłbica i umieją 
Ce patrzeć  oko rozeznaw ać mogło kon tu ry  za 
zysjcifcm pędzącej — hydry  interesu.
O tp krótkie, z punktu w idzenia aw iałyk i k re- 
;]uu6 dzieję la ta  1927 roku, zapisanego na zaw - 

o Z z ło te m i gtosKąmi w  historii lo tów  transoce- 
apiczuych, zbliżających do siebie odległe kon­
iki tenty.

K iedy N ungesser i Coli w ybierali się na tam ­
tą stronę A tlantyku, nie w iodła ich chęć zysku, 
al szlachetna w ola człow ieka, pragnącego po­
konać żywioł,.., pow iększona o dumne pragnie­
nie dodania 'blasku francuskiej gioire. A kiedy 
zginęli gdzjeś; w  bezkresie elem entów , okrył 
się cały  św iai żałobą i nieudały ich czyn s ta ­
w iał, — jeśli idzie o odw agę i bohaterstw o, — 
tu fedn&j linii ze zw ycięstw em  młodego chło­
p k i#  z  St: ‘Louis, k.tói y w siadł do sam olotu i 
poleciał do P ary ża , jak na spacer. Nie trw ało  
długo, a rek u id  Liiidbergha został pobity. — 
C hańm erlin ri 1 evine puścili się w  ślady . la ta­
jącego szaleńca*' i udało im się zalecieć aż do 
Cboniebuża, — czyli: w ielki sukces i m ały 
pech. B yrd ze swoimi tow arzyszam i miał już 
wielkiego pecha: k rąży ł nad P aryżem  — mgła, 
— zaw rócił, — zabłądził i wpadł do m orza. Na 
szczęście ocatał, ale nie było mu danem  być w 
jednym  rzędzie staw ianym  z tymi, którzy po 
udałym  locie w ylądow ali w Europie.

D otąd w szystko  w  porządku. N iesłychana 
fala triumfu idzie przez św iat. R ekordow e czy­
n y , bohaterskich lotników w zbudzają w szędzie 
dumę, zajrał i nadzieje nd przyszłość: Piloci są 
nu. ustach w szystkich, pr as a  codziennie pośw ię­
cą im całe szpalty , a popularność ich rośnie z 
cłi wili ’ na chwilę. Afe w naszym  kap ita listycz­
nym okresie raz rozpęd tony m otor ludzkie5 ak- j 
tyw ilości m usiał rozpocząć p racow ać w  hmę | 
interesu. Rozpoczę ła - s i ę  rywa l i zac ja  narodów 
cci gor sza ,  konkuren cy jna  wa lka  firm. Zakulisc- 
w t czynniki poczęiy g rać  decydu jącą  rolę. Kon j 
necke p rzygo towuje -  się g o r ąc zk o w o  do lotu. i 
by ubiec pi lotów Junkersa-  F faacnskąj  firma J 
F a r m a n  uddyci i a  z u-.a iciem ulgi , -gdy E tzard  i i 
Ristięz za w ra ca ją  do Dessąn. l .evir , t  kłóci stę 
z -C  tram ber lin en r. pa tem z  ^ • o u h i n ^ m  i ucieka 
na łeb na szyje do Londynu.  S tar tują lotnicy z 
najiozm aitszycli lotnisk,  w racają, giną... G aze­
ty  pełne są chaotycznych wieści : rod t e legramu,  
rożbębniającegu po całym  świecie, ze jakaś 
śrubka ..Miss Columbii" została odm ontow ana 
(ęp to kogo obchodzi?), aż po nieświadom ość, 
co sie dzieje z ,,St. Raphaelem ". Ukazują się na 
widowni kob iety : pilotki chcą w ykazać 'ó w -
m^opraWnienie' płci, a księżniczk, i m iljarderki 
proponują horendalne sum y za miejsce pasażer­
skie; hjerićje telegraficzne monopolizują wie­
ści; loty tu, loty tam, — słow em  chaos, w któ­
rym  czytelnikow i jest co najmniej taa  trud to 
w ygnać się, jak w strateg icznych  problem atach 
chińskiej w ojny dom ow ej...

* A to w szystko  dlatego, że kilku szalonym  Bo­
haterom  udał sję lot transatlan tycki. R h  słow a 
i popularność, a niemniej rentow ność tego nie­
bezpiecznego przedsięw zięcia nie daje spokoju 
innym- Ale na szczęście budzi się otrzeźw ienie, 
konkurericją firm mało w yw ołu je zapału, a roz­
sądny  Europejczyk, czy A m erykanin poczyna 
rozum ieć różnicę między rekordem , bohater­
stw em , a interesem ... Dr. Sz. W.

KUNEROL
• w

g w a ra n to w a n ie  c z y s ty

TŁUSZCZ JADALNY
2260s*e

orzechów  kokosow ych , 
odukow any  jest pod  nad- 

o iem  ry tu a ln y m  rab in a  
i m uela  E h re n te ld a  z M at- 
.ersb i.'’- i i u zn an y  p iz e z  
rab in a  . ro m a  Cwi P erl- 
m u tte ra  w  W arszaw ie.

G. B. Shaw o systemie sowieckim
Pozorne niekonsekw encje i paradoksy . — Zaw iły, lecz bardzo  ciekaw y problem at. — Nowe 
horyzonty  myśli. — P rzeciw  auglo-sow ieckiem  u zerw aniu . — Tajem nice poselstw a. — Naha! 

ność m iędzynarodów ki. — Bolszewicka in kw izycja. -  N iepop-aw ny „Fabiańczyk".

Pism a amerykańśKie donoszą o sensacyjn ym  wy­
nalazku znanego fizyka amerykańskiego, Roberta 
Goddarda profesora uniwersytetu, w Worcester. God 
dardowi adalo sie podobno skonstruować aparat, 
który jest częściowo samolotem, a częściowo rakie 
tą. *•' ten ma być, według planów wynalazcy, 
stos . jako środek komunikacji napowietrznej 
międzj Ameryką a Europą, jego szybkość ma przy 
tętn wielokrotnie przewyższać szybkość normal- i

Ni ed awn y l aur ea t  Nobla,  U. B. S h a w .  kcórego je­
dną z n a jz na ko mi t s z yc h  szu i k p. t. „ C zł o wi ek  i nad-  
c/. tuw ek" iijizee m a my  dziś na  deąkach kr ako­
wskiego  T ea t r u  miejskiego,  znan y jest  ze s w e g o  z a ­
mi ł owani a  do p a r ad o ks ów ,  w k tó r y c h  n i er zadko  je­
dnak  do pa t r z ę  i się można  w y r aźnych ,  najzupełniej  
l ogicznych l.iiij w y t y c z n y c h .  Znakomi ty  d r a m a t u r g  

' angielski ,  budą;i-żo i fajznakoinieszy od c za dów S z e k s ­
pira,  jest równi eż  r o z k o s zn ym  r oz jn ówcą ,  j akkol ­
wiek pozos tmc nieraz w p o z o n i i w b a r d z o  rozbieżnej  
ze sobą  sprz t łczncst i l  |

Znane  są poglądy S h a w a j H a  s p r a w ę  m ał żeń s t wa  i 
kłvcs : ję  kobiecą.  ;; tukzp1 na — we ge t a r ia n i zm,  k tó­
r ego  S h a w  jest  z d e c y d o w a n y m  w y z n a w c ą .  Niemniej 
ć i t fkawfS są z a p a t r y w a n i a  d a w n e g o  bojoweg!) ’„Fa- 
b i a ń e zy k a"  utt zagadnienie  bol .szewizmu i formę rzą­
d ó w sowieckich.  J a kko lwi ek  za.ś m o ż n a by  tu i ó w ­
dzie i n i c f l i e w n c  zas t r zeż en ia  co do p ogl ądów Sha­
wa  w s pr a wi e  Sowdepj i  i choć sam au tor  „Socjali­
sty  na ustroniu" nie bardzo jest z sobą w  zgodzie i 
bynajmniej nie jest tu konsekw entny, to jeanak ze 
w zględu na osobę sęd z iw eg o  już dziś, a jakżeż jed­
nak m łodego jeszcze, uiedawmego laureata Nobla, 
nie od rzeczy  będzie p rzy to czy ć  zasadniczą osn ow ę  
ostatn iego w yw iadu , udzielonego przez Shaw a ]ed- 
nemu z dziennikarzy.

O tóż G. B. Shaw  uważa republikę sow iecką  za 
bardzo c iek aw y eksperym ent w dziejach cyw ilizacji 
ludzkiej. To, że m oże s.c  nie uda, nie umniejsza — 
zdaniem  autora „ św . Joanny", — jego znaczenia. 
Św iat, a raczej ludzie nie zm ienią się w praw dzie  
zbytnio, a. w każdym  razie eksperym ent sow ieck i 
ro zszerzyć  m oże intelektualny horyzont człow iek a .

.Na margmes-ie zazn aczyć  tu w arto, że przed nie­
daw nym  jeszcze czasem  uw ażać można było Shaw a  
za przeciwnika sowietów. Późn ie o św ia d czy ł Shaw, 
że zawsze sympatyzował z unją sowiecką. W praw ­
dzie autor prawie-ż.e rew olucyjnego traktatu o m ał­
żeń stw ie  w yp ow ied zia ł się  w  niejednym  punkcie 
przeciwko nowemu systemowi prawa mrlżeńskiego 
w Rosji sow ieck iej, ale zw ła szcza  z chw ilą zerwania  
stosunków  anglo-rosyjsk ićh , stanął Shaw  znowu po 
stronie sow ieck iej. N iekonsekw encje tę tłóm aczy  
Shaw  tern, że  i. problem sow ieck i nie jest tak pro­
stym , by m óc stan ow czo  w y p ow ied zieć  się  pro lub 
contrę. B ądź co bądź jest to ciekaw e i znaczne  
przed sięw zięcie, ieśli. zaś ktoś ctice i olbrzym ie ry­
zyko ' fiasko.

Shaw  w ypow iada się  też  w yraźn ie  przeciw zerwą 
nin stosunków  anglosow ieck ich  i potępia w targnię­
cie do „Arcos". Zdaniem jego afera ta wzmocnić tył 
ko m usiała b o lszew izm . Zresztą w  każdero pos.ł- 
stw ie  znaleść m usianoby — m ów i Shaw — dużo j«S 
szcze  bardziej kom prom itujących dokumentów, taj­
nych układów  ftp.

Za najgrubszy błąd sow ieck i uważa Shaw HI. mię 
dzynaredów k ę, w yw ołu jącą  w szęd zie  panikę i pro­
w adzącą do zerw ań .tosunKÓw z Rosją. Jeśli sowi© 
t., uznać za now y dogm at niejako religijny, to ko­
śc ió ł stanow i tu „trzecią m iędzynarodów kę", która u 
siłuje; kontrolow ać św ieck i rząd sow ieck i. Prędzej, 
czy  później, musi też  — zdaniem  Shawa —  nastą­
pić rozdział m iędzy kościo łem  a św ieck ą  władzą so 
w iecką i izolacja trzeciej międzynarodówki w takim# 
sowieckim , Watykanie". Inaczej trzecia  międzymaro 
dów ka nigdy nie przestanie być ow ą nłetolerancką 
inkwizycją bolszewicką, będącą największą plagą so 
w iecką.

Sh aw  ośw iadcza, że nie chre tu mówić, jak 
dzia. lecz jak obserw ator. O ile idzie o stosunek do 
r awa, oświadcza pisarz, że bolszewicy patrzą 
na niego o czy w iśc ie , jak na mieszczucha, zapomi­
nając. że w  gruncie rzeczy  są oni sami beznadziejny 
mi „burżujami". Shaw  nie tai też, że nieraz szuka* 
zbliżenia do so w ieck ieg o  p o selstw a  w Londynie i 
w zią ł udział w  pożegnalnym  balu teg o ż  przed wyja 
żdem persouaiu poselstw a sow ieck iego  z f-oodyau.

A choćby — kończy G R  Shaw  — rząd sowfecU 
prędzej, c zy  później, rozpadł się, to jednak nlektóte 
idee komunizmu żyć  będą nadal i wywierać będą 
w p ły w  na sposób m sz e g o  m yślenia i na nasz stosu­
nek dn życia , podobnie, jak to w  swoim czasie uczy 
niła rew olucja francuska, lub og łoszen ie  niezależno­
ści S tan ów  Z jednoczonych Am eryki.

C zy jest to ostatnie s ło w o  Shaw a w sprawię Ro­
sji, — trudno o czy w iśc ie  przew idzieć. W każdym ra 
zie pozostaje Shaw  za w sze  sobą: w ierny swemu dn 
ciiow i przeczenia. K iedy Anglja zdaje się wzmacniać 
sw ój an tysow ieck i kurs, w  czasie , kiedy mówi się 
coraz głośniej także o zerwaniu francusko-sowlec- 
kich stosunków , O. B Sltaw  nie w aha się z całą 
przekorną odw agą i sym patią m ów ić o Rosji sowiec 
U ei. jakkolw iek * on w cale  nie zam yka oczu na 4 »  
okropny terror, św ięcą cy  teraz trium fy w Sowdepji. ę |F

(X>

ych sam olotów . W  rozm ow it z przed staw icie lom 1 
pr profesor Go- ośw iad czy ł, iż prowadzi pil 
nie w iadczenia z vm aparatem , odm ów ił Jed­
nak udzielenia narazię sprawie tej bliższych szcze

gńfów. Profesor zam ierza szerszą  opinię zaznało I 
mić ze sw ym  w ynalazkiem  dopiero oślizgnięciu 
konkretnych w ynalazków . Nad w yna. ;em sw jnu  
profesor Godddard pracuje już od kilku lat-
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Kongres pod znakiem wyborów
(O d naszego specjalnego sp raw ozdaw cy)

B a zy lea , 7 w rześn ia .
Z całego w ielk iego kom pleksu zagadnień, w alk  i 

trudności piętrzących się  na każdym  kroku pozosta­
ło  tylko jedno: w y b o ry  E gzek u ty w y . U sta ło  w sze l-  
Jrife za in teresow anie  dla plenarnych obrad kongresu. 
•W czorajszy referat H antkego o spraw ach Kcren Ha- 
ijesodu i dyskusja, jaka po nim nastąpiła odb yw ały  
s ię  przed pustem i law am i. Każda frakcja w y d e leg o ­
w a ła  na salę po dw óch łub trzech ludzi dla „dekora­
cji", reszta obradow ała w  sw y ch  lokalach w  gorącz  
k ow ej atm osferze nad stanow isk iem  w o b ec  sytuacji, 
która  zm ienia się  co godzinę. R ozum ie się , że w  tych  
-/warunkach produktyw ność pracy pleonum spadła do 
maoimum. R eferat H antkego, podobnie zresztą , jak 
i p rzed w czorajszy  referat U syszk ina  o Kerem Kaje- 
n*et, nie m ógł z natury rzeczy  dać dużo now ego, a 
dyskusja, która po nim się rozpoczęła , była zupełnie 
praw ie jałow a i pośw ięcona w  znacznej m ierze utar 
ezkMn m iędzy praw icą a lew icą.

./Me i in ten sy w n o ść  prac kom isyj m aleie coraz bar 
dziej w  m iarę w zrastan ia  naprężenia w y w o ła n eg o  
Zupełnie otw artem  tuż przesileniem  w  spraw ie w yb o  
l ó w  E g zek u tyw y . Pracuje bezustannie i c iężko korni 
Sja budżetow a, która za ła tw iła  dotychczas budżet 
*TlŁotnictwa i budżet im igracji i o ile dalei będzie pra 
fcować w  tem  sam em  tem pie, m oże b y ć  w  najlcp- 
i .  rym razie go tow ą  dopiero za jakie dw a dfii. W  in- 
ity c  hkom isjach sp raw y praw ieże nie posuw ają się 
naprzód. W kom isji politycznej w ybuchło  ostre prze 
fefcnie, sp ow odow ane nagłem  ustąpieniem  jej prze­
w odniczącego W ise ‘a z powodu konfliktu m iędzy  
j u d  a . innym i delegatam i am erykańskim i w  kom i- 
isfL B ezpośrednim  pow odem  konfliktu tego by ło  od- 
łsa tcerfe  w  bardzo ostrej formie przez W cizm anna  
(Kcoiektu komisji uchw alonego na w niosek am erykań  

Hefeo delegata  Tulina, w yłon ien ia  spcejatacj kom i- 
mającej za zadanie zbadać d o ty ch cza so w ą  poli 

fcfkę E g zek u ty w y  i dać je* w y ty c zn e  na p rzysz łość). 
A n e r y k a c ie  chcieli się  ostrożnie w y co fa ć  z całej tej 
* w au tory , W ise  (podobno Lipski także) nie godzi się 
m  "żaden kom prom is, a rezultat —  jego nagła dym i- 
afe 1  w yjazd  z  B a zy le i. O becnie kom isja zupełnie nie 
■bradnje i nie w iadom o, co pędzie dalej.

M e -w s z y s tk o  to nic w  porównaniu z komplikacja- 
kat, wynikłem a na tle w y b o ró w  palestyńskiej E gzcku- 

wy. W ciągu dnia w czorajszego  dw ie rzeczy  sta­
ły  -się zupełnie pew ne: Prim o, że niem a m ow y o tem, 

zam ienić proponow any przez E g zek u tyw ę gabi- 
Bet trzech  na gabinet koalicyjny przez dokooptow a­
n e  przed staw icie li praw icy i lew icy , a secundc, że 
* nże gabinet trzech  w  proponow anym  przez E gzc- 
fctttyw ę sk ład zie  nie ma żadnych szans przejścia. W  
c ią g u  popołudnia przedstaw ili w s z y s c y  trzej kandy  
Maci: Sacher van V riesland i Kish komisji perma- 
netscyjret sw ój program . N ajd łuższy i bezw zględn ie  
m j o 1yginairriejszy b y ł program  Sachera. Zarzucił 
ft*  to n c e  >cję gabinetu koalicyjnego w yp ow ied zia ł  

za jak naijdalej idącą centralizacją pracy insty- 
itocyj sjomisłyczmych, lecz  rów nocześn ie  za zupel-

nem  w yodrębnieniem  banków  I za zupełmem unieza­
leżnieniem  E g zek u ty w y  palestyńskiej od londyńskie:. 
O św iad czy ł, że  m oże się  zgodzić na w ybór jedynie  
pod w arunkiem  przyjęcia  tych postulatów , ale że po 
w szy stk iem  nie chce by go uw ażano za zbaw iciela , 
gdyż nie ręczy  za to, że przesilen ie da się  prędko 
przełam ać. P o  nim przem aw iał van Y rieslan j, któ­
ry za leca ł gorąco przyjęc ie  żądań Sachera, jako nie- 
uw laczających  niczyjej godności, a p rzed ew szy st-  
kiem  n iesk ierow anym  przeciw  robotnikom . Kish o- 
gran iczy ł się  do skonstatow ania, że sam  nie uw aża  
sw ej kandydatury za bardzo szczęśliw ą , gd y ż  jeśli 
się  zry w a  z p rzeszłością , to trzeba z nią zerw ać  
zupełnie, ale że  na w sze lk i w ypadek  nie przyjm ie  
mandatu p rzeciw  g łosom  lew icy . Na tem  sk ończy ło  
się  posiedzenie.

W ieczorem  odb yły  się  zebrania w szy stk ich  frak- 
cyj praw icy i lew icy , które przeciągn ięty  się  on pó­
źna w  noc. W szęd zie  debatow ano w przód  zaciek le  
nad tem, czy  zgodzić  się  na koncepcje E g zek u ty w y  
bez przedstaw icie li sKrzydeł (eine flugellose  E xeku- 
tiv e“, jak ją naprędct dow cipnie nazw ano). W sz y st­
kie ugrupowania d o szły  w końcu do przekonania, że  
w  obecnej sytuacji pełnej nieufności do rządów  koa­
licyjnych, niema sensu zw a lcza ć  otw arcie  takiej m y­
śli i że na leży  zazn a czy ć  w  deklaracjach, że  aczkol­
w iek  uw aża się  w y s iłek  i odpow iedzialność w s z y s t­
kich bez w yjątku za n a jszczęśliw sze  rozw iązanie, 
nie będzie  się  jednakow oż robiło trudności przy for 
m owaniu gabinetu jednolitego. Żadna z frakcyj nie 
m ogła jednak zgodzić  się  na proponow ane osoby. 
Dla lew icy  oznaczało przed ew szystk iem  w ysun ięcie  
kandydatury van V rieslanda, którego uw aża się  za  
zdecyd ow an ego  w roga robotników , dość jawne jej 
sprow okow anie. Bardzo w ielk ie  zastrzeżen ia  robio­
no też  co do osob y  Sachera, aczkolw iek  jego prze­
m ów ienie na kom isji pcrm anencyjnej zrobiło w cale  
dobre w rażenie. P óźno w n o cy  zapadła zatem  w szę  
dzie uchw ała odrzucenia proponow anych przez  
E gzek u tyw ę kandydatur.

W  tych warunkach los tego projektu b y ł już dziś 
i przed oficialnem  posiedzeniem  komisji perm anen- 
cyjnej przesądzony. Po oficjalnych deklaracjach u- 
grnpow ań nastąpiło próbne g łosow an ie , w  którem  
odrzucono tę koncepcję E g zek u ty w y  153 głosam i 
przeciw  123. B ezzw ło czn ie  pow iadom iono o tem  
W elzm anna który o św ia d czy ł w  odpow iedzi na to, 
że popołudniu przedstaw i now y  projekt. Za jaką go 
dzinę ma się  rozpocząć posiedzenie. L ew ica  robi na 
razie gorączkow e próby pozyskania Ruppina dla w y  
staw ien ia  jego kandydatury. W ątp liw e jednak bar­
dzo, czy  to się  uda gdyż  praw ie cała praw ica, a pra 
W dopodobnie i c zę ść  centrum będzie przeciw  niej i 
Ruppin jak narazie stan ow czo  odm aw ia. W  niektó­
rych kołat h w y su w a  się też  koncepcję jednego z A- 
merykam obok Sachera i Kisha. W y .y stk o  narazie  
kom binacje. W  każdym  razie nikt nie m yśli już o 
gabinecie koalicyjnym . Z czem  przyjdzie W eizm ann,. 
niew iadom o. Dr. Arieh Tartakower.

Spłonęła połowa magazynu oddawczego o pr w ierzchni 2100 m. kw. —  
20'godzinna akcja ratownicza —  Olbrzymie szkody

'W nocy z czwartku na piątek o godz. 1‘45 wy­
buchł groźny pożar w magazynach kolejowych na 
krakowskim dworcu towarowym. Nad miastem u- 
Łazaia się wkrótce olbi zymia łuna, świadcząc o 
(niezwykłych rozmiarach pożaru. Zaalarmowana 
Istraż pożarna ruszyła natychmiast na miejsce w 
isśle kilku plutonów i przystąpiła do akcji ratow ­
niczej. .W pracy pomagał strażakom oddział poli- 
iegio raz żołnierze pułku saperów. Równocześnie 
Z akc^ą straży pożarnej organa kolejowe łącznie 
fe pułkiem saperów kolejowych zajęły się jaknaj- 
spiesizmiejszem usuwaniem zagrożonych pożarem 
kilkudziesięciu wagonów kolejowych, załadowa­
nych cennemu przesyłkami.

Jak się okazało, pożar wybuchł w magazynie 
towarowym oddawczym, t.zw. „warszawskim" a 
mianowicie w jednym z przedziałów, gdzie złożo­
ne były tow ary firmy „Coutinental", wzgl. wedle 
innej wersji w kancelarji urzędnika dyżurnego. 
Ogień przejjfcuail się na dwa prz,edzi iły firmy R. 
{Aleksandrowicz, zapełnione papierem, oraz jeden 
przedział spółdzielni związkowej kolejowej; dzięki 
energicznej akcji straży pożarnej udało się uchro­
nić od ognia dalsze przedziały tego magazynu w 
liczbie kilkunastu. .Straż pożarna skierowała cały 
swój wysiłek na zlokalizowanie ognia, celem ura­
towania części budynku, służącego do przechowy­
wania wysoko wartościowych przesyłek zagrani- 
cznycn (tzw, magazynu celnego). Wysiłek ten zo­

stał uwieńczony pomyślnym wynikiem po bardzo 
ciężkiej i ofiarnej pracy czterech plutonów stra­
ży pożarnej około godziny 5-tej rano.

Akcja sLraży pożarnej przeciągnęła się do piąt­
ku wieczora, tj. trw ała blisko 24 godzin. Z nad 
zgliszcz unosiły się do wieczora gę: te dymy.

Wczasie akcji ratowniczej 4 strażaków doznało 
kontuzyj. I tak Józef Syrek, przywalony spadają- 
cemi pakami doznał potłuczenia nóg, Wojciech Nic 
poń zwichnięcia prawej nogi Jan Matoń i Walen­
ty Góra poparzenia oczu.

Spaliła się połowa magazynu, mającego łącznej 
długości 220 m., a szerokości 13 m (22 bramy) o 
powierzchni 2.100 m (11 bram) w raz z omie s e z o ­
nem! w magazynie zwykłemi przesyłkami różnych 
towarów. W spalonej części znajdowały się czte­
ry  przedziały (4 bramy) dzierżawione przez fir­
my prywatne; Continental, Aleksandrowicz, Spół- 

.dzielnia kolejowa i Polski Lloyd, a zawierały one 
wielkie ilości papieru, oraz artykułów  spożyw­
czych, jak czekolada, sardynki, owoce, wino i td.

Szkody wyrządzone przez pożar tak w budynku 
jak w towarach wynoszą w przybliżeniu 700000 zł 

Celem ustalenia przyczyn pożaru wdrożył do­
chodzenia prozez kolei inż. Barwicz. Przedewszy- 
stk!em przesłuchany został kierownik magazynu 
p. Kwaśny. Wedle jednej wersji ogień powstał 
wskutek porzucenia niedopałka papierosa, zaś 
druga wersja mówi o podłożeniu ognia. Policja

Do wiadomości pragnących 
studjować zagranicą

'Akademickie Biuro Tłumaczeń i Korespondencji 
Związku Żyd. Stowarzyszeń Akademickich w Pol­
sce przypomina, iż zapisy na wyższe uuodnie Ła- 
graniczne potrwają jeszcze krótki czas i p—t t  
zaleca się zainteresowanym jaknajijbM ejsze zała­
twienie zapasu, by nie narazić się w późnił jaz y  
terminie na ewentualność odmowy pi zyjęckr aa, 
i ok akademicki 1927/28.

W związku z powyższem biuro udziela w tzd k k l 
informacyj oraz załatw ia wszystkie f o r m w u  
zapisu na uczelnie zagraniczne (tłumaczenie, to> 
galizacje, spraw y paszportu i wiz\ Zaamwt 
przy tem, że złożenie oryginałów świadectw na »* 
czelnie krajowe nie przeszkadza posiadającym wttf 
rzyłełne odpisy umegimn się o przyjęcie z 
nicą.

Biuro mieści się w W arszawie przy ul. Plac 
laznej Bramy Nr. 6. m. 11.

Informacje pisemne udzielane są po oŁ-zynunAl 
opłaty w sumie trzech złotych na pokrycie kda! 
tów informacyjnych.

Z TEATRU. LITERATURY I SZTUKI
— CZTERY GOŚCINNE WYSTĘPY „WIKTU"

Dziś w sobotę o godz. 8*30 wiecz. pierwszy wy* 
stęp sławnego zespołu Warsz. żyd. Teatru Art. 
„WIKT" pod artystycznem kierownictwem Wy 
Kamińskiej i Zygmunta Turkowa. Odegrane zosta­
ną „Wilki" Roniain Rollanda, dramat, który sta­
nowi atrakcję sezonu największych scen świsrco 
wych. W inscenizacji „WIKTU ■ otrzymały „W it 
ki" głęboką i plastyczną interpretację przy boga ' 
tej opraw ie scenicznej. Zainteresowanie publicdł> 
ści tem i występami jest ogromne, wobec tego Wię­
ksza część biletów już jest rozsprzedaua Pozosta­
łe bilety do nabycia u firmy A. Fischhab do jjoóz. 
0 wiecz., a później przy kasie teatru.

— Z TEATRU IM. J . SŁOWACKIEGO. Dzfiś W  
sobotę wchodzi na afisz niegrana dotychczas W 
Polsce sztuka Bernarda Shawa „Człowiek i nad- 
człowiek" (Man and superman) z upow ażniam , 
autora dla teatru krakowskiego przełożona przez 
p. FI, Sobieniowskiego. Sztuka otrzymała obskdę 
najlepszych sał zespołu z pp. Jaroszewską, Hała- 
cińską, Klońską i Nowakowskim, Komornickim, 
Szymborskim i Rozmarynowiczem w rolach głów­
nych. W roli młodego Malone‘a przedstawi się 
świeżo zaangażowany p. Ryszard Kierczyńskl. 
Na jutrzejszem przedstawieniu popołudniowem 
„Grube ryby" Bałuckiego.

WARSZAWSKI TEATR ŻYD. („WIKT")
(ni. Bocheńska 7)

(pocz. o  godz. 8‘30 wiecz.)
Sobota: „Wilki"
Niedziela: pop. „W ilki"; wiecz. „Nora".

Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO
(pocz. o godz. 7‘30 wiecz.)

Sobota: „Człowiek i  nadczłowiek" (prańjera).
Nowość.

KOMUNIKATY.
— „BNEJ SJON“ (Zielona 17, of. I.) Dziś w  so­

botę o godz. 3-ciej popoł. referat Dra K. Steina 
n. t. „Prądy umysłowe współczesnej Europy". Go­
ście mile widziani.

— HEATID-PRZYSZŁOŚĆ (Zielona 17, I p. Of.) 
W niedzielę, 11 bm. o godz. 3‘30 pop. punktualniej 
odbędzie się Zebranie członków. Obecność wszyst­
kich konieczna.

— ŻYD. AKAD. KOŁO MIŁOśN. KRAJOZNAW 
STWA urządza w niedzielę, 11 bm. wycieczkę ca­
łodniową przez Kamiowice i Paczułtowice do 
Czernej i Krzeszowic. Zbiórka o godz. 6‘30 rano 
przed dworcem kolejowym.

— ZWIĄZEK OCBRONY WŁASNOŚCI NIERU- 
HOMEJ AUSTRJI działający przy Dolno Austrjkc 
kim Związku Przemysłowym w Wiedniu I. E- 
oehenbach gasse 11 zawiadamia wszystkeih inte­
resowanych właścicieli mc ruchomości w Austrji, 
w Polsce obecnie przebywających, że załatw ia 
wszelkie czynności przy zakładaniu nowych oraz 
restytnowaniu staiych ksiąg hipotecznych w Wie- 
dnin — szczególnie w obwodach I—IX i XX, zni­
szczonych przy zburzeniu i spaleniu pałacu Spra­
wiedliwości w Wiedniu. Opłata wynosi 2 szylingi.

prowadzi w tej sprawie szczegółowe śledztwo
*  *  ■

Wśród zamagazynowanych tow arów  znajdował 
się wielki skład bibuły komunistycznej, który nie 
został objęty pożarem. Były to druki i odezwy na- 
deszłe z Wiednia i skonfiskowane aa tutejazvm 
dworcu jeszcze przed 5 laty.

11624073
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Elektryczne „nawożenie

Podniesienie wydajności roli powinno się stać 
centralnym problemem naszej polityki agrarnej i 
wogoie gospodarczej, gdyż — jak to niedawno wy 
kazywadiśuiy — stoimy obecnie pod tym względem 
na K arem  miejscu w Europie a podniesienie wy­
dajności roli o 50 proc. nietylko zapewniłoby stałą 
aktywność bilansu handlowego ale I stworzyłoby 
ogromne nowe wartości w produkcji społecznej.

Otóż obecnie dochodzą z Zachodu wieści o no­
wym, oryginalnym sposobie zwiększenia urodzaj­
ności ziemi, który zdał Już podobno z powodze 
niem egzamin ze swej praktyczności.

Chodzi mianowicie o tak zw. nawożenie elktrycz 
nośclą następującym sposobem:

W adenJę ok. 10 cm. głębiej ponad zasięg pługa 
Wkopuje się całą sieć z drutu żelaznego lub stało 
wegp, do której wbudowuje się odpowiednie ma­
gnesy. Nad niemi zbudowane są 2 wieże 8-metro- 
we, które pod wpływem elektryczności, zawartej 
W  przepływa jącem powietrzu, wysyłają do sieci 
ziemnej prąd Elektryczny, przechodzący w końcu 
do górnej części gleby.

Zarówno sam prąd, jak i pole elektromagnetycz­
ne, tworzące się w otoczeniu sieci, przez którą pły­
nie prąd, mają wprost niebywały wpływ na szyb 
kość wnrostu i dojrzewania uprawy, jak i na jej 
wydajność.

Rezultaty z 2-ch pół porównawczych, jednego 
normalnego, drugiego z urządzeniem wspomnia 
nem były następujące:

buraków bez naci wynosił na polu zwyczajnem 
SI,040 kg., na polu naelektryzowanem 39,740 kg.

kapusty wynosił na polu zwyczajnem 20,808 kg, 
na polu naelektryzowanem 43,860 kg.

Ziemia jak i inne warunki były na obcych po

Nie będzie podwyżki cen węgla
Z W arszaw y  donoszą, że rząd jest zdecydo­

wanie przeciw ny wszelkim  podw yżkom  cen 
w ęgla w  chwili obecnej.

Odwołanie w sprawie podatkowej 
musi zawierać dowody!

Około rozstrzygnięcia Najwyższego Trybunału 
Administracyjnego w przedmiocie państwowego 

podatku przemysłowego.
L, rej. 1639/ex 25.

Niepoparcie odwołania żadnym dowodem   po­
woduje odrzucenie odwołania i niema w tem po­
stępowania dowolności ani też wadliwości. Zarzu­
ty podniesione dopiero w skardze, nie mają żadnej 
mocy i zostają pominięte.

Płatnik, wykonujący stolarstw o za świadectwem 
ktg. B VIII. przedsiębiorstw przemysłowych, nie 
złożył zeznania o  obrocie, wskutek czego wymiar 
nastąpił na podstawie materjału, jaki władza po­
datkowa zebrała.

W odwołaniu przeciw wymiarowi, podnosi p ła­
tnik Jedynie zarzut, że przy pomocy trzech termi­
natorów, nie mógł osiągnąć ustalonego obrotu, ma­
jąc do tego konkurencję trzech stolarzy.

Komisja szacunkowa przy opinjowaniu odwoła­
nia — Wypowiedziała się za odrzuceniem. -  Ko­
misja odwoławcza jednak uwzględniła częściowo 
odwołanie przee obniżenie obrotu

Orzeczenie to zaskarżył płatnik do Najwyższe­
go Trybunału 'Administracyjnego podając w skar­
dze podniesione zarzuty w odwołaniu, dodając 
nadto, te  przy wymiarze żaden z członków korni-

lach badane przez rzeczoznawców prof. dr. Schu- 
cli ła,  klóry stwierdził zupełną ich identyczność. 
\ ie  dość na leni. Przyspieszenie wegetacji było tak 
znaczne, że po sprzęcie ozimego żyta i jęczmienia, 
można było jeszcze uprawić żyto i jęczmień jare 
i to na gruncie całkiem lichym, bez nawożenia.

Podobne rezultaty dały próby irancuskie w Nor- 
uinndji. 1 lam zakopano sieć przewodników w zie­
mię i połączono co pewien odstęp z wysokiemi 
wieżami czy masUmi. lapiącemi z powietrza elek­
tryczność W 1en sposób prąd otrzymano tu darmo. 
Rezultaty okazały się nadzwyczajne, rzecz była 
demonstrowana na jednej z wystaw rolniczych i 
już znalazła licznych naśladowców.

Sprawa ta może mieć znaczenie epokowe i decy­
dujące dla całej przyszłości gospodarczej krajów 
przeludnionych

Sam koszt nawożenia elektrycznego wobec bez­
płatnego ściągania elektryczności z powietrza spro 
wadza się do niedrogiej instalacji, obliczony na lat 
12

Fakt, że prąd elektryczny, czy leż elektromagne­
tyczne działanie pobudza niezmiernie rozwój ro- 
~lm. który znany był już dawniej.

Nowością są dwie rzeczy To, że przewodniki 
prowadzi się, nie jak dotychczas w powietrzu nad 
roślinami, ale w. ziemi koło korzeni i to. że nie u- 
żywa się silnych stosunkowo prądów z prądnic 
elektrycznych, lecz zużytkowuje się elektryczność 
powietrzną.

Nie potrzebujemy chyba wykazywać, jakie ogro­
mne korzyści odniósłby kraj, gdyby w ten sposób 
udało się nnszą produkcję rolniczą powiększyć o 
100 proc. a choćby tylko o 50 proc.I

-o§o-

Program stacyj radiofonicznych
Sobota, 10 wroeśaia

Kraków (422 m) 17*15-18*35 Transmisja z War­
szawy. 18*40—19 Rozmaitości. 19—19*25 Odczyt pt. 
„W łomocie śmigieł*- (z recytacjami), wygł. W 
Zechenter. 19‘3Q—19*55 Odczyt p t „Przegląd poli 
tyki zagranicznej w ubiegłym tygodniu", wygł 
Dr i- Rftguła. 20—2090 Komunikaty. 20*30 Trans­
misja z Warszawy. 22*80—2330 Transm. koncertu 
z reataur. „PaTllłon".

Warwawa (1111 m) 12 1 15 Komunikaty. 18*86 
—17 „Przegląd polityki zagranicznej". 17*15 Kon­
cert (m. In. pleśni). 8*50—19*15 Rod jok ronika 20*30 
Koncert wieczorny (arje operowe). 20-22*90 Tren* 
z Poznania. 22 30 Komunikaty.

PoznaA (260.4 mj 13 Giełda .17*30 K/oacert x ka­

wiarni. 20*30—22 Muzyka lekka i piosenki (wyj. 
z operetek). 22—22*20 Komunikaty sportowe 22'20 
—24 Muzyka taneczna.

Wiedeń (517.2 m) 11 i 16 Koncerty. 20*05 „Dori- 
na‘‘ operetka Gilberta. '

Berlin (483.9 m) 17—1855 t 20 Koncerty (m. in. 
arje i pieśni).

Lipsk (3658 m) 2015 Południowo słowiańska 
pieśń ludowa.

Stuttgard (379 7 m) 15 Wyj. z oper R. Wagnera 
2015 Koncert kameralny. 2115 Kabaret. 23 Muzyka 
taneczna

Królewiec (329.7 m) 16—18 Muzyka operowa 
2015 Wieczór dramatyczny.

Lttngenberg (468.8 m) 17*30 Koncert wokalny 
21*30—23 Wesołe zakończenie tygodnia.

Kasi* Mądralska

sji nie był o jego stosunki pytany 
Najwyższy Trybunał Administracyjny oddalał 

skargę jako nieuzasadnioną z tych względów, że 
płatnik w odwołaniu żądając zniżenia obrotu, nie 
przytoczy! na poparcie swego twierdzenia żadne­
go konkretnego dowodu, woloec czego komisja od­
woławcza rozpoznając odwołanie mogła na podsta 
wie własnej oceny stanu faktycznego sprawy ani- 
żyć obrót do kwoty. (Kipowiudającej zdaniem jej 
temu stanowi Postępowanie komisji odwoławczej 
nie jest w tym wypadku wadliwe ani też dowolne, 
lecz zgodne z postanowieniami ustawy a W szcze­
gólności art. 91 p. 1 

Podniesione zarzuty dopiero w skardze Trybu 
nał oominal a to na zasadzie art 24 ustawy o N. 
T. Ad. z 3. S. 1922 (Dz, U. R. P. poz. 400 z r. 1926). 
(„Pol.‘T.

TRZYMIESIĘCZNE KREDYTY PRZEWOZO­
WE NIE BĘDĄ JUZ UDZIELANE OD 1 PAŹ­
DZIERNIKA. Ministerstwo Komunikacji zawiada­
mia, i i  trzymiesięczne kredyty przewozowe udzie­
lane w miesiącach lipeu, sierpniu, l wrześniu w 
celu zaopr.ti żenią różnych zakładów przemysło­
wych, handlowych i orgarsizacyj w zapasy opału 
na okres jesienny i zimowy, nie będą bezwzględnie 
już udzielane od dnia 1 października roku bież. 
począwszy, wobec czego wszelkie zgłoszenia w 
tej sprawie kierowane do ministerstwa Komunika­
cji, czyto do dyrekcji kołei są bezcelowe. Mini­
sterstw o komunikacji, udzielając tych kredytów 
przewozowych, pragnęło odciążyć tabor kolejowy 
w okresie jesiennym. kiedv to ruch na kolejach 
bartlzo się wzmaga ze względu na przewozy zboża 
ziemniaków i buraków.

Dziś wesołe życie mam -  
Bo .mi RADI0N pierze sam.
Panna MądraUka używa życia. Nie męczy alf
praniem, bo Radion wykonywa zs nią całą pracę.

RADION
e* s*. ram p i e i * z e !

„Rozpuścić Radion w z i m n e j  wodzie, namoczoną 
przedtem bieliznę włożyć do rozczynu 1 gotować 
20 minut, p o t e m  p ł u k a ć  i t i r t o m ę

Bielizna staje się czysta i śnieżnobiała. \
Tarcie i tsczółkowenlt jest rbą4 
nym trudem — niszczy bieliznę 
i ręce. a tak ł a t w o  można togo 

uniknąć!

Idealny środeK samopiorący
-<A,

RADION
o s z c z ę d z a  b i e l i z n ę .  

Wesoły kedk
DOWCIPNI TURYŚCI.

Dwaj przyjaciele, jeden wysoki i chudy, jak ty- 
Ka, drugi niski i gruby, odbywają wspólnie wy­
cieczkę górską Kiedy przybyli na szczyt góry kon­
statuje ów wysoka szczupły turysta, że powietrz* 
jest już na tej wysokości o wiele rzadsze. Gruby 
i mały przyjaciel jego zauważa jednak:

— Nie mogę jeszcze lego skonstatować. Co do 
mnie, powietrze jest jeszcze takie samo, jak zwy­
kle.

PEDAGOGICZNA INOWACJA.
Przy stole w salonie, gdzie zgromadzonych jest 

kilka matek i ciotek, jedna z pań czyni następują­
cą propozycję.

— Matki powinny zawsze nawzajem wymieniać 
swe dzieci.

— Dlaczegóż to? — pytają chórem wszystko*
ciotki.

— Dlatego, proszę was,.że każda matka wie, jak 
powinny być wychowane dzieci — wszysktich jej

'sąsiadek, znajomych i krewnych,
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Pożyczka dia Org. Sjonistycznej 
przy pomocy Ligi Narodów?

Londyn. (Ż A T .) W  z w ią zk u  Y o d b y w a ją cy m  się  
o b ecn ie  w  B a zy le i k on gresem  sjo n is ly czn y in  „D ai-

E x p r c ss '‘ o g ło s i ł  ar ty k u ł w stęp n y , w  którym  
pisze;

„Na kongresie sjonistycznym uwidoczniła się nie 
wypłacalność finansowa ruchu sjonistycznego. Dr. 
iWffemaim oświadczył, że deficyt instytucji sjoni- 

i stycznych sięga 250,000 funtów' i że dalsza działal­
ność w Palestynie nie może być kontynuowana bez 
znacznego powiększenia funduszów sjonistycz- 
r.ych. Weizmann zaznaczył również, że w Palesty­
nie panuje wielkie bezrobocie. Na kongresie wielu 
delegatów zaatakow ało kierownictwo organizacji 
sjonistycznej z powodu złej polityki finansowej.

„Daily Express“ donosi dalej, że toczą się pou­
fne rokowania o  uzyskanie pożyczki w wysokości 
4,000.000 funtów na odbudowę Palestyny. Pożyczka 
te  miałaby dojść do skutku za pośrednictwem Ld- 

I g i Narodów, podobnie jak pożyczka austrjacka i 
nia być gwarantowana przez rząd angielski i mo­
żliw ie również przez -ząd francuski.

. Wiadomość tę podaje ŻAT oczywiście na odpo- 
; wiedizdalność cytowanego pisma angielskiego.

Jak doszło do konfliktu między 
Weizmannem a Wisem

' Ustąpienie W ise‘a z przew odnictw a komisji 
iHjli j cznej Kongresu sjonistycznego było wyni 
kSem konfliktu, k tó ry  zarysow ał się zaraz na 
początku Kongresu m iędzy W eizm annem  a W i­
sem . Jak  w iadom o, w czasie debaty  generalnej 
zajął Wise k ry tyczne stanow isko w obec kierun 
kn  połityki W eizm ann a. Podczas przem ów ie- 
(ńa W ise‘a, Weizmamna nie było na sali obrad. 
M iędzy W eizm annem  a delegacją sjonistów  a- 
m erykaóskich  odbyw ały  się częste  narady, ja 
fcożti grupa am erykańska stanow i najsilniejsze 
ugrupow anie na  kongresie. W  czasie jednej z 
takich narad  ośw iadczył W eizm ann, nawiązu- 

o a taku  Zafoofyóskiego podczas dyskusji 
Oaneratoej, że nie m ożna chw ycić rząd angiel­
sk i za  poły  i kazać mu spełniać postulaty  żydo- 
iwskie, i  że  on W eizm ann także wie, co znaczy 
Tyduraa i  godność**. W eizm ann w skazał na to, 
Le •rzecież osiągnięto w  P alestyn ie  w ostatnich 
feptcl. pew ne sukcesy  polityczne, k tó re  są ba­
gatelizow ane „tylko przez nieodpowiedzialne 
osoby**.
i T o  ogólnikowe w yrażen ie  w yw ołało  przykre 
['wrażenie n W ise‘a, k tó ry  odniósł te słow a do 
sieb ie  i do sw ego prem ów ienia w czasie debaty  

I generalnej na kongresie, gdzie W ise k ry tyko- 
;\TOł stanow isko polityczne E gzeku tyw y  sjoni- 
Btyężnej wobec Anglii. Stefan Wise w ystąp ił 
w ięc zostrem  przem ów ieniem  przeciw ko W eiz- 
m a m o n  i, ośw iadczając, że i on wie, kim jest 
r r j d  augiełtk i i że jest głęboko przekonany, iż 
m otela i należy rozpocząć inny kurs polityczny 
w obec Anglji. W ise w ystąp ił bardzo ostro, a by 
ło  to  niemal poraź p ierw szy, że delegat am ery­
kańskich sjonistów  w ystąp ił przeciw ko W eiz- 
manmowi.

, W niosek d ra  W ise‘a  w  spraw ie utw orzenia 
komisji dyplom atycznej w  Londynie by ł dal­
szym  ciągiem konfliktu, k tó ry  doprow adził do 
opuszczenia  kongresu przez W ise‘a.

Prasa polska o Kongresie 
bazylefskim

W arszaw sk i ,,P rzegląd  Wieczorny** pośw ięca 
Kongresowi rzeczow y artyku ł, w  którym  w y ­
wodzi, iż p rzyczyną k ryzysu  gospodarczego w 
Palestynie sta ła  się „suprem acja miast**, „nad­
m ierna urbanizacja** kolonizacji żydow skiej. M y . 
li się jednak „Przegl. W iecz.“, pisząc, że ta  
w łaśnie okoliczność by ła  głów nym  powodem  
zw ołania kongresu. Kongres jest stałym , regu­
larnie co dw a lata zbierającym  się centralnym  
organem  ruchu sjonistycznego, k tó ry  jako taki 
z kryzysem  nie ma nic wspólnego.

Rząd palestyński nie uchyla 
utrudnień podatkowych

Jerozolima. (ŻAT.). Rząd palestyński ogłosił o- 
iecnie sp ra w o zd a n ie  komisarza dla spraw rol- 
ijch  Sira Ernesta Dawsona o planowanej refor- i

mie systemu jąłdalkowego w Palestynie. Reforma 
imała polecać na teru, że zamiast, istniejących sta­
rych podatków tureckich „dziesięciny1' (tzw „wer- 
ko“) miał być wprowadzony postępowy podatek 
gruntowy. Przestarzały system podatkowy wy 
wołuje już oddawna niezadowolenie ludności, któ­
ra nieraz interwenjowała u rządu w sprawie zmia­
ny lego systemu. W sprawozdaniu swojem Sir E r­
nest Dawson wyraża mniemanie, że planowana re­
forma będzie, miała rezultaty praktyczne tylko w 
stosunku do obszarów gruntowych, zajętycn przez 
plantacje pomarańczowe. Natomiast dla innych 
obszarów gruntowych wydaje się narazie o wiele 
praktyczniejszym stary system podatkowy, który 
obowiązuje dotychczas. Wobec tego Sir Da w sou 
uważa, że z punktu widzenia administracyjnego 
nie jest rzeczą celową wprowadzić nowy podatek 
gruntowy dla plantacyj pomarańczowych, zanim 
reforma podatkowa nie zostanie przeprowadzona 
w całej rozciągłości. Rząd wydał komunikat, że 
podziela zdanie Sara Dawsona

Niema obawy przed trzęsieniem 
ziemi w Palestynie

Nowy Jork. (ŻAT.). Znany badacz geologiczny 
Dr. Bailey Willis wykończył obecnie dzieło o przy 
czynach i skutkach trzęsień ziemi, które miały o- 
statnio miejsce w Palestynie i Syrji. Dr. Willis 
przeprowadził swoją pracę z polecenia instytutu 
im. Carnegie‘go w Waszyngtonie i zbadał dokła­
dnie położenie na miejscu. „Ostatnie zjawiska", 
zaznacza Dr. Willis, „dowodzą nam, że Palestyna 
jest aktywnym krajem trzęsień ziemi. Jeszcze w 
pradawnych czasach miały tam miejsce podobne 
kataklizmy. Przeciętnie Palestyna zostaje nawie­
dzona prawie każde sto lat przez jedno silne i sze­
reg lżejszych trzęsień ziemi Niema powodu do 
przypuszczania, że aktywność podziemnych proce­
sów geologicznych zmniejsza się. Należy się liczyć 
z tem, że trzęsienia ziemi w Palestynie będą się I 
w przyszłości pow tirzały. Przed ostatniem trzę­
sieniem ziemi w Palestynie słychać było silny ło­
skot podziemny, samo trzęsienie ziemi było naogół 
osłabione i nie wyrządziło większych szkód do­
brze zbudowanym miastom palestyńskim. Lecz spo 
sób budowania masywnych domów na bliskim 
W schodizie z kamieni i gliny stanowi wielkie nie­
bezpieczeństwo dia mieszkańców tych krajów.

Tragedja chaluca palestyńskiego 
z Polski

Z J£ rozolimy donoszą: Cała ludność żydowska 
miasta poruszona jest do głębi wypadkiem okru­
tnej zbrodni, której ofiarą padł młody, bo zale­
dwie 20-lebni uczeń tutejszej szkoły policyjnej Ja- 
kób Kimmeldorf, rodem z Borysławia w Małopot- : 
sce Wsch. Przebieg tragicznego wypauku był na­
stępujący: W nocy z 20 na 21 sierpnia sierżant 
policji palestyńskiej Arab z Egiptu Muchmed Mu­
stafa uśpiwszy Kimmeldorfa papierosem zapra­
wionym narkotykiem dokonał na nim gwałtu na 
tle homoseksualnem. Kimmeldorf obudziwszy się 
i zorjentowawszy się po pewnym czasie w sytua­
cji nie mogąc przeżyć zniewagi skreślił na prędce 
na kawałku papieru parę słów i odebrał sobie 
życie. — Kurtka, którą zmarły zostawił brzmi: 
„Uważam za konieczne w imię pi awdy i spraw ie­
dliwości żądać zadośćuczynienia za zniewagę, wy­
rządzoną mi przez sierżanta Muchnieda Mustafę. 
On spowodował moje samobójstwo. O Sprawie 
poinformuje kolega N. (tu wymienione jest nazwi­
sko towarzysza zmarłego ucznia szkoły policyj­
nej)

Sierżanta Mustafę aresztowano a władze rozpo­
częły śledztwo przeciw zwyrodniałemu osobniko­
wi. W śledztwie tem bierze udział zastępca kon­
sulatu Rzipl.tej Polskiej a dwaj adwokaci uczestni­
czą w niem w roli obserwatorów jako zastępcy 
rodziny zmarłego.

W pogrzebie Kimmeldorfa, który przebył jako 
chaluc do Palestyny i przez dwa lata pracował ja­
ko robotnik, rokując najlepsze nadzieje — wzięli 
udział przedstawiciele egzekutywy sjon., „Waad 
Leumv‘ zarządu miasta oraz policja w pełnym skła 
dzie z oficerami na czele.

 o
ODZNACZENIA DLA ŻYDÓW HOLENDER­

SKICH. W związku z dniem urodzin królowej ho­
lenderskiej "Wilhelminy, szereg żydów zostało on 
darzonych tytułem kawalerów dworu królewskie­
go. Miedzy in zostali odznaczeni nadrabin Hirsch, 
członek sądu najwyższego Dr. Pollak, prezes gieł­
dy dyamentowej w Amsterdamie de Baaw i inni.
P van Lier został mianowany generalnym audy­
torem sądu najwyższego.

WEDLl G liONI I'>1K\ AC.YOZ JE b OZOLIK 
SlwICH znajduje się obecnie w Jero/ol-imie ukoto 
100 rodzin bez żadnych środków do życia, w ten*
55 żydowskich. OS muzułmańskich i 4 chrześcijań­
skich.

CYGANIE ŻYDOWSCY. Dziennik „Sztern11 dono­
si, że do Charkowa przybyła większa uczt, cyga­
nów, wśród których znajduje się również arietą 
Żydów. Rozmawiają oni między sobą po żydow­
sku i po tatarsku Cygani żydowscy, Którzy przy­
byli z Scbastopola (Krym), oświadczają, żc kOf 
czują tak już od kilku lat Do opuszertoia siedzib 
rodzinnych zmusił ich głód. Większość cyganów 
żydowskich — to rzemieślnicy, jak Kowale, U v  
charze itd.

Dziennik wzywa odnośne organy, -by się zain­
teresowały losem tych biedaków.

POMYŚLNY ROZWÓJ KOLONU ARGENTYŃ­
SKICH. Ostatnio w argentyńskich kołonjach tOW- 
„Ica" w okręgu Santa Isabe1 .ozwinęlo się U n U  
sadzenie drzew. Kolonję te liczą w chwili obecnef 
32,000 drzew, w tem 1(>,000 drzew owocowych. Koo­
peratywa wspomnianego okręgu nabyła Oatatnło 
dla swoich członków 2,200 ruślin mandaryj owych 
i pomarańczowych. Koloniści ze swojej strony ró­
wnież powiększają swoje plantacje owiiwWt. Łu-. 
tensy wne zasadzanie drzew w kolorjach żydow­
skich przyczyni się w najbliższym czasie do wzr~ 
stu dochodów kolonistów.

W CZERWONEJ ROSJI. „Emes“ podaje, że w 
Kamieńcu Podolskim odznacza się szczególnie 
swym antysemityzmem dyrektor miejscowej..fa­
bryki tkackiej. „Czerwony tkacz'1. Dyrektor tea 
gnębi robotniKów żydowskich i podburza przeciw­
ko nim towarzyszów chrześcijańskich. Doszło do 
tego, że robotnicy żydowscy i chrześcijańscy we 
wspomnianej fabryce stronią jedni od drugich i 
stosunki zaostrzyły się do tego stopnia, że moŁ. 
to doprowadzić do niepożądanych następstw,

„Emes" domaga się niezwłocznego odwołania ze 
stanowiska dyrektora antysemickiego.

„V M ^ 4 H w  K r a k o w i e
„Wikt zapowiedział w Krakowie tylko tray 

puzedsLawienia (wzgl. sztuki), podkreślam: tylko
i trzy. Gdybym nie był entuzjastą „W iktu", pogtiife- 
I walbym się nn up. Idę Kamińska i Zygmunta Tur- 
! kowa, ale jakże się tu gniewać na tych dwoje ko- 
\ chanych opętańców sztuki, którzy przez lata bo- 
j rykali się z zatwardziałą,J zbroaniozą, ślepą i o- 
j krulną obojętnością naszej dumnej, panoszącej się, 

kręcącej pyrkatym noskiem na widok „Galicjaui- 
na",. a jednak jakże ubogiej, litości i pożałowania 
godnej Warszawki. W reszcie machnęli ręką na ga­
dulstwo W arszawy i pojechali na Kresy i do - Ma­
łopolski, by w rob ić  warszawski deficyt 

Ale dlaczego tylko trzj przedstawienia w K ra­
kowie? Czyście się p Turków, przekonali, że K ra­
ków zadowoli się tylko trzema przedstawieniami? 
Gzy przypuszczacie, że Kraków nie wie, że Zy­
gmunt Turków jest jednym z najlepszych aktorów 
i reżyserów żydowskich? Czyż nie wiemy, że pani 
Ida stoi godnie na straży wielkiej spuść1 iny otrzy­
manej po żydowskiej Duse — E. R, Kamińskiej?

Przebaczmyż im jednak, albowiem dość się na- 
Ciepieli w Warszawie, dość przykrych doświad­
czeń mieli nawet w Krakowie, przgbaczjnyż im, 
no jestem przekonany, że p.-zedłużą swój pobyt, 
gdy Kraków tego zażąda...

Ale czy Kraków zażyła? Tu staję się cichy, 
smutny i pełen gorzkiej zadumy. Gdybym mógł, 
chodziłbym od jednego Żyda do d» Lwiego Oodnej 
bym nie oszczędził Żydówki i k ażdemu z osobna 
wielką szepnąłbym tajemnicę — Poliszynela. Oto 
„Wilk i są przepięknem misteryum Hollanda, mł- 
sterjum sumienia, dławionego przez dogmat re­
wolucyjny. Mówiłbym dalej, że Turl ow nadał 
„Wi-lkom‘ iście królewskie rumy, że niektóre krea­
cje swym bujnym rozmachem stają godnie obok 
naprawdę europejsk.egc teatru Mówiłbym dakaf, 
ze p. Ida jako , Nora ‘ Ibsena jest delikatną, sub­
telną, rozśpiewaną ptaszyną w łotej klatce r-ozhi- 
jajacej jednym skokiem ujarzmionej dotychczas 
woli tę złotą klatkę. Mówiłbym dalej, że „Bracia 
Karamazow", w ujęciu p. Tąj-kowa są manifesta­
cją wielkiej sztuki 

Mówiłbym dalej, że...., ale >zy mnie Kraków u- 
słucha? A . resztą nie mogę tego uczynić, bo losy 
zagnały mnie teraz do Zakopsvego, a wlę« nie 
nn>gę chodzie ud Żyda do Żyda, żadnej nie oszczę­
dzając Żydówki... Nie mogę nawet miłej, km banej 
hraui z  „"Wiktu1', osobiście uści-m*.ć ręce. Niecą 
że mi więc będzie wolno, tą drogą głośno "i serde­
cznie do. nich zawołać: „W .tajcież ro w u  w Kra­
kowie!"

Zakopane, 9 września Móesat
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NADESŁANE.
Z a  r u b r y k a  *** r e d a k c j a  n i c  u u p o w ia d a

Dr. 20FJA DALLET
powróciła

i o id y n u je  w ch o ro b ach  dzieci 
Krakowie, uiica Zielona L. 4.

« 50x

Tarnó w , ulica W ałowa L. 37 
t » 2 x  rO W R O tIŁ A

L e c z e n ie  la m p a  k w a rc o w a .

Dr. 0. Herschdorfer
lek arz  cho rób  w ew n ę trzn y ch
specjalista chorób płuc

2U t T  P O W R O tlŁ
KTaków, Dlotlowska SB. -  Tal. 4399

44Zarząd „S ta re f Bożnicy
»73g w Kiafcewte i
zaw iad am ia , iż w sp raw ie  w y t  t.pj, w ania m iejsc i 
u rz ę d u je  od dnia  11 IX a to : w n iedz ie lę  od
3-7 popw ., a w o u ie  pow szedn ie , od 1-9 wiecz.

R ó w n o cześn ie  z a w itd a m  a, iż dla Członków 
są  m ie jsca  za reze rw o w an e  ty lko  do 18 w rze ­
śn ia  br., a n iew y k u p ren e  do teg o  te rm in u  
b ęd ą  sp rz e d a w a n e  innym  re flek tan lo m .

WYDZIAŁ s m a. „AHAWAS RAJIM"
w  K rakow ie  

zaw iad am ia , że b U A O W S  C O ffiU  Modlitwy 
przy U l. Szpitalnej 24 zosta ła  ukończoną.

U p rasza  się  Szan. C złonków  i Nieczłonków'. 
b y  z a o p a trz j l i  się w b ile ty  w s tęp u  na n ad ch o ­
d zące  Ś w ię ta  U ro czy ste  na jpóźn ie i do dnia 18 
w rześn ia  br., gdyż po up ływ ie  teg o  czasu  
m iejsca zo s tan ą  o d d an e  now o zg łaszającym  się.

G odziny u rzęd o w e począw szy7 od 4 w rze ­
śn ia  b r. codzienn ie  od godz. 7V2— 9 w iecz., 
w k ażd ą  n ied z ie lę  od 3— 9 w ieczorem .

O cobnych  zaw iadom ień  i b ile tów  w stępu  
do  dom u n ie  w y sy ła  się . 944 g

Wr Ohcrechy, rękaw iczk i nic lane  i sk ó r­
kow e. re fo rm y  i ko m b in ac je  d am sk ie  we 
w szy stk ich  k o lo rach  i g a tu n k a c h  po cenach  
n a jta ń sz y c h  p o leca  f.rm a : 2<6ix

S. MOWOMUtST W KRAKOWIE 
W il. Gromkiej w . -  Tnl. 220

Zapraszamy Kolegów .
NA ZJAZD MATURZYSTÓW 

II. gimii. tarnowskiego z roku 1907,
k tń iy  o dbędz ie  się  w T arnow ie  

w niedziele 25 września br.
Freind. Dr. Leibel. —  Adres: Dr. A- Leibel, 
lekaiz, larnów , ul. Brodzińskiego nt&bp

Z okazji z a rę -z y n  p . F ra n i F in d e ró w n y  
ł K rakow a z p. A rm inem  B ro n n erem  z W a­
dow ic, serdecznie g ra tu lu ją  
!<L2g A* A uerb ach o w ie , K rakuw . i

i «Im  aa czasie I —  TO| ca W iś ęał> świat emocjonuje!
O braz M iia jin a o o  sezonul —  największa senr >cja erotyczna * rp -rS ^ H s !

TAJEKN1CA PANI S
wielkich aktach. — Rzecz

i 262 z (MISTRZ Ś W IA T A )
komedjo• dramat w 10-ciu wielkich aktach. — Rzecz dzieje się w Londynie i K ,^ :.
Role główne kreują najwybitn ejsi artyści n emieccy: XENIA DESNI, OLGA CZECttO«f 
słynny sportowiec FRED sO LH oraz PAW EŁ tlR sETZ, znany komik niemiecki.

.44tzfś w sobotę premiera w „Uciesze* Program dwugofS^śnn y. 
P rz e d s ta w ie n ia  55, 7  2 £P.

s ą

Zyd. Tow . Szkoły Ludowej i Średniej
w K rak o w ta

2233 x u rząd za  jak  co ro k u

NABOŻEŃSTWA
W św ięt a  uroczyste  

ROSZ HASZANA I JOM KIPUR
w b u d y n k u  szko lnym , p rz y  ul. B rzozow ej 5.

B ile ty  do  n ab y c ia  w se k re ta r ia c ie  szkoły  
co dzienn ie  p rzed p o łu d n .em  i od 5 —6 popoł.

M a k sy m ilia n  C UMPL 0WICZ
Z ak ład  T ech .-D entystyczny  

K raków , u lica  S ta ro w iś ln a  L. 6, p a r to r  
825,' x POftftCCIŁ i I
■»* '   ̂ • "  i." '■ i

Wydział Slow. „Merkaz Jeszyfa“ \
zaw iad am ia  że pod czas Ś w iąt 'btZ  av i ,-iittm wa* ! 
o d b ę d ą  się  m odły  w loka lu  p. P o lak a , p rz y  j 
p l. M atejk i 4. —  M iejsca (cen.y p rz y s tę p n e ) | 
w cześn ie j z am aw ać  m o żn a  od godziny 9— 1 j 
i od  3— 7 w  sk 'e p ie  u p. S. B ert ram a p lac  I 
M ate jk i 5 lub  w S low ., p rzy  ul. S z lak  13, I. p. ! 
od  7— 9 w n iedz ie lę  od 3— 7 w iecz. 2 i 9 x

M  Bożnic; j a  a i
P ow ołu jąc  się  n a  uchw ałę  G en era ln eg o  

Z gro m ad zeo ia  z dn ia  11 lipca 1926 r. p rzy ­
p o m in am y  P . T. C złonkom , że o ile do dnia 
20 w rześn ia  b r. m e  w y k u p ią  sw oich m iejsc, 
w ów czas n ie b ędz iem y  się  liczyli żadnym i 
w zg lędam i i m ie jsca  po p rzek ro czen iu  po ­
w yższego  te rm in u  ro zsp rzed am y .

S p rzed aż  b iletów  rozpoczn ie  się  od dn ia
4— 20 w rześn ia  b r. codzienn ie  od godz. 6 —8 
w ieczór, zaś  w  n iedz ie lę  od godz. 3— 8 w iecz. 
2i83x zarząd.

Zarząd Bożnicy Wysokiej"
w Krakowie.

Pow ołując się na uchw ałę G eneralnego 
Zgrom adzenia z dnia 13 lutego 19?6 r. p rzy ­
pom inam y P . T. Członkom, że o ile do dnia 
20 w rześnia b. r. nie w ykupią swoich miejsc, 
w ów czas nie będziem y się liczyli z żadnymi 
względam i i miejsca po przekroczeniu pow yż­
szego term inu rozsprzedam y.

Sprzedaż biletów  rozpocznie się od dnia 11 
do 20 w rześn ia , b. r- codziennie od godz. 7—9 
w ieczór, zaś w niedzielę od godz. 3—8 wiecz. 
2183 x ZARZAD.

Estera Bohrer Srlomoi. Schipper
2254 x W o la -ży rak o w sk a  — K am ień 

zaręczen i w e w rześn iu  1927 roku .

Z okazji z a r ę c z tn  naszeg o  Tow. i członka 
W ydziału  p A rm in a  B ro n n e ra  z p. F r a n i j  
F ln d e ró w n ą  z K rakow a, g ra tu lu je  se rd eczn ie  
J.2 6 3x O rg an izac ja  „M jzrach i“, W adow ice i
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SZEWACHA I JO ZU Y

WALKOWSKIEGO
dla początkującej i zaawansowanej 
młodzieży od 9  la t  wzwyż 1 dla 
starszych w kancelarii kursów:
u l .  S ta ro w iś ln a  L. 4 2 , p a r t e r
2184x od 5— 8 wieczór.
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Z okazji zaślubin p. M ońka Błońskie co z f l .  
Eugenią K lotzówną, serdecznie srrr^aśi ,a.

H o r o w i t z o w i e  
z Podgórza

W iadom ości z kralu
Przygotowania wyborcze w Łodzi

W Lodzi odbyhr się ostatnio konferencja w spra 
wie utworzenia ogólnego bloku żydowskiego w 
wyborach do rady miejskiej. Uchwalono zwołać 
na wtorek zebranie przedstawicieli wszystkich 
stronnictw żydowskich, na klórem zapadnie osta­
teczna decyzja co do bloku. Akcja przedwyborcza 
w Lodzi wykazuje tesame cechy, co akcja wybor­
cza w Warszawie, i tu powstała koncepcja wśród 
Żydów w sprawie utworzenia bloku organizacyj 
gospodarczych Siedem organizacyj kupieckich i 
rzemieślniczych utworzyło zjednoczony komitet 
wy boi czy Pouobno w razie powstania bloku mie­
szczańskich stronnictw żydowskich, mają organi­
zacje gospodarcze przystąpić do bloku.

Jak minister Kiernik uciekał 
w negliżu jrzed duchami?

Do.n:eśllśmy niedawno o historji z duchami w 
ministerstwie spraw wewnętrznych, straszącymi 
uizędników ministerialnych Podobno kiedy mini­
strem spraw wew /.nych był p. Kiernik zda­
rzył się - jak o; auta „Hajnt“ — następujący 
wypadek Wśród nocy usłyszał razu pewnego urzę 
dnik służbowy7 i policjant stojący na warcie, krzyk 
ministra. „Biada mi, duchy!" Urzędnik i policjant 
wpadli do mieszkania ministra Kiernika ze zdu 
mieniem ujrzeli bladego i drżącego p. Kiernika w 
negliżu. Oczywiście .uc wolno się było śmiać, al­
bowiem przed urzędnikami stał sam pan minister 
we własnej osobie. Na drugi dzień opowiadał p 
Kiernik s\\c...n urzędnikom, że widział sam jakąś 
białą damę. która'kroczyła po ieso pokoju Słyszał 
pizytem jęki i wołania Jedoń z urzędników, nie­
jaki Kasperowic-z proponował wóweza* urządze­
nie seansu w gab ne-ie minisi: a Seans taki isto 
tnie się odłwb aie jak nu złość me zjawiły się na 
mm żadne duchy...

, Echa wybuchu w składzie 
! aptecznym
, Władze policyjgo- śledcze prowadzą ener^u&no 
j dochodzenie, w celu ustalenia jaknajtiofcładoiejj- 
j szych danych, dotyczących katastrofalnego wybu ■
! ehu w składzie aptecznym i chemikalji, Samsona 
j Cytryna, przy ulicy Leszno 113. Z zeznań prakty- 
j kanta sklepowego Feliksa Lewina i subjekta Wol- 
[ fa Cyterszpilera, wynika, że udali się oni do piwni 
i cy pod sklepem z polecenia Cytryna, celem przy 
i niesienia do sklepu 10 klg. be izyny. Gdy wspom- J  niani powracpli z piwnicy, Lewin potknął się, 
j wskutek czego wypadł mu z rąk szklanny słój z 
I benzyną, która rozlała się po stopniach i po ka- 
I miennej podłodze w piwnicy. Chłopcy, obawiając 

się surowej nagany ze strony Cytryna szybko po­
biegli do sklepu, po drugi słój, aby zebrać choć. 
część rozlanej-benzyny. W tym czasie nastąpił wy­
buch spowodowany prawdopodobnie przez mala­
rza Suleckiego, który wówczas znajdował się na 
schodach paląc papierosa, Stan Suleckiego jest 
bardzo ciężki, wobec czego, lekarze nie pozwalają 
go badać. Z powyższego wyrkia, że Cytryn znaj­
dował się w sklepie i wobec tego nie był spraw ­
cą wybuchu.

Awantury siłacza w pokoju 
sedzmcio ' g f e d c z o f l O

Z W arszawy donoszą: l)o kanceinrji sędziego 
śledczego 9-go okręgu przyprowadzono 5-ciu za­
trzymanych osobników w asyście dwóch policjan­
tów. jakkolwiek konwojujących pftwi.itjp być 3-ch 
Pośród aresztowanych znajdował sio znany siłacz 
Józei Bieniasz Bieniasza urzesluchiwał aplikant, 
roczein sędzia, «lrd<»zv nakazał ja to  środek zapo- 
ireńnwczy wobec o.*kari#reno ząsiosować areszt 
Gdy siłacz dowiedział sic o decyzji sedzie-zo śled 
r.zeffo wszfcął Wii ■ enn',j aw .nlure J a w a l  czymy 
opói oolic-jgnlom.- :i:e reszw liną..- -ie zaareszto­
wać Trzeih noliatriovv -.tw-aio -.'e obe’wiadn.ć 
1’a.ailJa ,. tęcz ÓW . .-..-.Iłial ( -'.r o I n:ch jo-nn rę- 
■są — drugą unióal stuł . cisi.ąi mm w tp il
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konta, który szczeliw ie  skoczył w bok 1 w  ten 
aposób uchronił się od potężnego uderzenia.

Na pomoc siłaczowi rzuciły się  obecnie W po­
czekalni żona jego, matka i  kuzynka i wszczęły 
tak i hałas i zamieszanie, że policji z trudem uda­
ło się opanować sytuację, obezwładnić histerycz­
nie krzyczące kobiety i wreszcie skrępować kaj­
danami aresztanta- herkułeea.

Z zamieszania tego skorzystał famy aresztant 
Grandt, sprowadzony również na badanie do sę­
dziego śledczego i niepostrzeżony przez nikogo 
zbiegł. Dopiero po opanowaniu sytuacji, gdy Bie­
niasz — ciężko dysząc — si edzia ł  skrępowany kaj­
danami, zauważono tę ucieczkę.

Wszczęto natychmiast pościg, rozesłano telefo- 
nogramy, lecz wszystkie środki — jak dotąd — nie 
dały wyniku. Grandt nie został odszukany.

Nadmienić wypada, że Grandt zbiegł z tej samej 
kancelarji, z której w swoim czasie uciekł komu­
nista Leszczyński, oo spowodowało skazanie sę­
dziego śledczego Szfcrancułaaa oraz konwojujące­
go policjanta.

List z Sanoka
Uroczysta Akodemja * okazji otw arcia XV Kon­
gres* sjonistycznego. — Z „Chalucej hasała hai- 

writ“.
W dnia 4 bm. odbyła się staraniom Ko­

mitetu Lokalnego Org. sjou. w lokalu Stow. „Sjon 
Uroczysta Akodemja, która — jak było do przewi- 
teeańa  ściągnęła liczne audytorjum z pośród in­
teligencji młodzieży akademickiej 1 członków 
W szystkich organiaacyj miejscowych, tak, że ob­
szerna sala i  galer ja były przepełnione po brzegi. 
W śród zebranych obecnymi Dyli przedstawiciele: 
Kahału, „Jad Charuaim i  Koła Kobiet Żyd.

Akademją zagaił krótkaem przemówieniem he- I 
brajskiem sekretarz K. L. tow. L. Mandel. Po pię- j 
knej deklamacji p. S. Goldblattówuy i  części mu- i 
zycacej, wykonanej przez tow. Ornsteina P , Lóf- | 
M etiela Bk-ndorfa, Froma i  Jarm arka, zabiera | 
gtoa p. dr. Henryk Rekhuian z Przemyśla. Mówca j 
teM rn . dwugodzinnem przemówieniem, które wy- i 
■n rl.i nadzwyczaj sitee wrażenie, przedstawia ro­
zwój sjonizmu i jego sukcesy i wykazuje, że obec- 
oy kryzys wywołany przez emigrację, która prze­
wyższała nasze siły, ińe zdoła zachwiać podsta- 
WBuni odbuduijącej isię siedziby narodowej. Zreali­
zowanie tego wielkiego dzieła zależnem jest ty l­
ko od nas. Zorganizowana wola Narodu żydow­
skiego odbuduje Erec Israel.

Przemówienie p. dr. Reichmana ze względu na 
formę 1 treść wysłuchane było z nadzwyczajnie 
wielkim zainteresowaniem, a po jego zakończeniu 
zebrani wyrazili swe uznanie przez długotrwałe o- 
Llaski. Z powodu spóźnione] pory nie została w y­
konana dalsza część programu. Tow. Mandel zam­
kną! AJcaderaję serdecznem podminowaniem dla 
luowoy i Możnie zebranej publiczności. Po odśpie­
waniu „Hatikwa‘‘ i  „TecfaezakW* młodzież zatań­
czyła „hora" i  na tem publiczność rozeszła się 
wśród podniosłego nastroju.

Onegdaj urządzał oddział „Chalucej hasafa hal- 
w rił“ Wieczór Berdyczewskiiego, referat bardzo 
zajmujący o Berdyczerwskim wygłosił p. B. Katz, 
także 1 dalsza część programu w yw arła bardzo 
dobre wrażenie. Jest to trzeci z rzędu wieczór lite­
racki urządzony przez to Stowarzyszenie w osta­
tnich kilku tygodniach. Elem.

 ///-----
4 000 NOWYCH KLAS W SZKOŁACH LUDO­

WYCH. Donosiliśmy niedawno, że minister oświa 
ty  powiększył o  900 oddziałów liczbę klas w szko­
łach powszechnych z początkiem obecnego roku 
szkolnego. Obecnie proponuje się utworzenie no­
wych 500 Idas, a z początkiem roku 1928 powsta­
nie jeszcze na terenie całej Polski 3.500 klas. 
SAMORZĄDY OTRZYMAJĄ POŻYCZKI. Z War 

sza wy donoszą: Bank Gospodarstwa Krajowego
uchwalił na ostatniem posiedzeniu 7.795 tysięcy 
złotych pożyczek dla samorządów na cele inwesty­
cyjne.

GMINA ŻYDOWSKA W WARSZAWIE DLA 0- 
FLAR POŻARU W KOCKU. Gmina żydowska w 
W arszawie ofiarowała 600 zł na rzecz ofiar poża­
ru  w Kocku.

ZAKAZ WYSTAWIANIA SZTUKI „OFIARY 
POGROMÓW UKRAIŃSKICH-. W roku 1924 wy­
dało ministerstwo spraw  wewnętrznych pozwole­
nie żydowskiej trupiie teatralnej na wystawienie 
4-aktowego dram atu Jakóba Wachsmanna pt. „O- 
fiary pogromów ukraińskich" Z różnych przy­
czyn, prawdopodobnie m. in. także z powodu in­
terwencji ukraińskich kół politycznych, wydało 
ministerstwo spraw  wewnętrznych w tych dniach 
zakaz wystawiania tego dramatu, motywując go 
tem, iż sztuka „może się przyczynić do zaostrzę- j 
nia stosunków między różnemi częściami ludno- j 
401". ‘

ZJAZD MATEMATYCZNY WE LWOWIE. One 
gdaj rozpoczął we Lwowie swe obrady I. Zjazd 
matematyków polskich, Na Zjazd przybyło stu 
kilkudziesięciu uczonych z Polski i zagranicy, 
wśród nich luminarze wiedzy matematycznej.

Inauguracyjne posiedzenie Zjazdu, które się od­
było w  auii Uniwersytetu Jana Kaz., otworzył 
przemówieniem prezes Komitetu Organizacyjnego 
rektor Dr Huber. Przewodniczącym Zjazdu w yłua 
nc prof, Sierpińskiego (W arszawa), na wicepre­
zesów powołano prof. Kuratowskiiego i Banachle- 
wicza. Zjazd wyłonił z siebie szereg sekcyj, W któ 
rych wygłoszonych zostanie 100 referatów.

ZNIESIENIE SĄDÓW DuRAŻNYCH W Ma ŁO- 
POLSCE? Ministerstwo sprawiedliwości wystąpi­
ło z wnioskiem zniesienia obowiązujących dotąd 
w niektórych okręgach państwa, między innemi na 
terenie sądu apelacyjnego lwowskiego, sądów do­
raźnych. M inisterstwo przesłało wniosek ten do 
zaopinjowania władzom sądowym, oraz bezpie­
czeństwa. Opinja ta, będzie prawdopodobnie przy­
chylna, tak, że należy się spodziewać w najbliż­
szym czasie zniesienia sądów doraźnych.

REPRESJE PRASOWE. Do odpowiedzialności 
karne] pociągnięty został redaktor „Robotnika" p. 
Dubois ze umieszczenie artykułu pod tyt. „Gzy to 
ma być wykonanie decyzji Sejmu" oraz drugi „Je­
szcze o konspiracyjnych wypłatach". Panu Dubois 
inkryminują znieważenie władz 

Zainteresowanie wywołało pociągnięcie do od­
powiedzialności karnej redaktora „Głosu Monar­
chistów", p. Kryczyńskiego za zamieszczenie arty­
kułu znieważającego Sejm pt. „Przed sesją sejmo­
wa".

CZARNA PLAMA NA NIEBIE? Przy każdej 
sposobności, czy z powodu nieszczęście, czy ja­
kiegoś radosnego wydarzenia, pojawiają się zaw­
sze legendy o cudach itp. Zazwyczaj pochodzą te 
legendy z fantazji tłumu, lub pewnych osób speku­
lujących na przesądach ludu, Także obecnie opo­
wiadają pisma przeróżne legendy w związku z 
powodzią w Małopolsce Wschodniej. Ludność pe­
wnej wsi w powieaie kossowskim miała podobno 
ujrzeć na kilka dni przed powodzią czarną plamę 
na niebie, która następnie rozeszła się i utworzy­
ła czarny krzyż żałobny. Ludność podobno już 
wówczas przepowiadała, że nadejdzie pożar lub 
powódź!

STRAJK WE FABRYCE TAŁESÓW. W tkalni 
tałesów M. Fellmaną W W arszawie wybuchł 
strajk. Fabrykant nie chce przyznać pracownikom 
20-procentowej podwyżki.

MINISTER SKŁADKOWSKI NAKAZAŁ UWOL 
NIĆ DRA EISENSTADTA Z WIEZIENIA. Spra­
wę wydalenia Dra Eisenstadta z W arszawy zba­
dał ostatnio minister Składlkowskd na skutek in­
terwencji posła Wiślickiego. Minister Składkow- 
ski polecił uwolnić Dra Eisenstadta na przeciąg 
ośmiu dni. Po tym czasie ma być cała spraw a po­
nownie rozpatrzona, przyczem weźmie się pod u- 
wagę wszystkie dokumenty. Jeśli potem okaże się, 
że decyzja nie może ulec zmianie, ułatwi się Dro­
wi Eiseustadtowi wyjazd do Gdańska.

P. JADWIGA SMOSARSKA POCIĄGNIĘTA DO 
ODPOWIEDZIALNOŚCI SĄDOWEJ. Polska gw ia­
zda filmowa, Jadwiga Smosarska prowadzi na 
wzór sławnych gwiazd amerykańskich swe w ła­
sne auto samodzielnie. Ostatnio zatrzymał auto 
policjant, który stwierdzał, że p. Smosarska nie 
posiada pozwolenia jazdy. Sprawa oprze glę o 
sąd.

I P. DZIĘCIOŁOW8KI STANIE PRZED SĄ­
DEM. Szef kancelarji cywilnej Prezydenta Rzeczy­
pospolitej, p. Bogdani Dzięciołowski wyjechał au­
tem na spacer. P. Dzięciołowski kierował autem 
osobiście. Między Serockiem a Zegrzem auto prze­
jechało pastucha, Grzegorza Fronczaka. P. Dzię­
cioł owsk i wziął rannego pastucha do auta 1 za­
wiózł go do szpitala w Pułtusku. Przeciwko' sze­
fowi kancelarji spisano protokul policyjny. 

ZAMKNIĘCIE „KATTOWITZER ZEITUNG". 
j W związku z ujawnioną akcją szpiegowską, wła- 
j dze katowickie zamknęły redakcję i wydawnic- 
j  two „Kattowitzer Zeitung". Podobno w aferę gapie 
| gowską wmieszany jest również konsulat niemie­

cki. Pod zarzutem współudziału w aferze areszto­
wano kilka osób, zatrudnionych w „Kattowitzer 
Zeitung".

DRUGI MORDERCA PREZYDENTA M. ŁODZI
Cynarskiego, Rydzewski został przekazany, jak 
wiadomo, do dyspozycji władz zwykłego sądu o- 
kręgowego. . Obecnie prokuratura sporządziła Już 
akt oskarżenia przeciw Rydzewskiemu. Proces od­
będzie się w listopadzie br.

SYN ZAMORDOWAŁ OJCA, W Józefówoe pow. 
Mościska zamordował 19-letni Michał Prawdziuch 
swego 49-letniego ojca Michała. Michał P raw ­
dziuch miał jakąś sprzeczkę z synem, przyczem 
zagroził mu widłami. Synalek rzucił się wówczas 
na swego rodzica i zadał mu nożem dwie cięte ra-

i W  dwudziestym  szóstym dniu ciągnienia 
1 V. klasy 13 Polskiej Loterii PaftstwoweJ p a  
| dły następujące większe w ygrano:
| 25.000 zt. Nr. 38802. Po 3.000 zł. Nr.: 13136 (los
j Braci Saiie-r, K raków, Rynek gt. 6), 16308, 38188.
I Po 2.000 zt. Nr.: 1744, .34557, 37900, 58148, 64288, 

67183. Po 1.000 zł. Nr.: 2981, 4811, 8762, 9768, 15106, 
26742, 75728 (los Braci Safier, Kraków, Rynek gł. 6), 
79953 (los Braci Safier, Kr akó w,  Rynek gl. 6), 93529 
(los Braci Safier, Kraków, Rynek gł. 6), 99987, 
103797, 104486. Po 600 zł. Nr.: 11291, 11852, 30688, 
31917, 39128, 47933, 57592, 69b47, 71929, 90185, lOltol, 
103828, 103945. Po 500 zt. Nr.: 15506, 17882, 26833. 
28831, 30543, 41156, 43333, 45119, 50149, 50360, 53117,
54810, 55978, 56392, 62374, 64255, 68746, 71051, 71474,
77250, 82840, 84411, 91021, 100261, 104481, 104748, 
Po 400 zł. Nr.: 11, 518, 1810, 3154, 3443, 3845, 4828, 
4907, 8698, 9099, 11367, 13828, 14413, 15309, 19810, 
21849, 24166, 24276, 24402, 26519, 26731, 27148, 29678,
32026, 33164, 33425, 37710, 42629, 47311, 47759, 53469,
54363, 54408, 56653, 56828, 57321, 57545, 59192, 5951U.
b0483, 62052, 67659, 67920, 68638, 71569, 73944, 82042
84347, 87328, 88606, 89640, 91323, 92854, 93175, 969*,
100856, 101344, 101396, 102950, 103407.

Ponadto 170 wygranych po 300 złotych 1 1110 wy­
granych po 250 zt.

I0IY I. klasy I
16. Polskiej Loterji Państwowej I

są już do nabycia w kolekturze H

BRACI SAFIER, KRAKÓW I
RYŃSK G l .  L. 6. ■

Główna m m i 650.880 ił, I
Ce drugi los w ygryw a. ■

Ceny losów: ćwiaitka zł 10; połówka zł 20 H j
cały ios zł 40. H

Zamówienia uskutecznia się odwrotną pocztą.

ny w okolicy klatki piersiowej. Z powodu wew- 
r.ętrzengo krwotoku nastąpiła natychmiastowa 
śmierć chłopa. Morderca został aresztowany i od­
dany w ręce władz sądowych w Mościskach. Na 
miejsce wyjechała komisja sądowo-lekarska.

ZABÓJCA ŻONY UWOLNIONY. W Tarnowie 
odbył się proce® przeciw Józefowi Michalskiemu, 
oskarżonemu o zbrodnię zastrzelenia żony Marji. 
Powodem zabójstwa miała być zazdrość. Sąd uwoi 
nił Michalskiego.

ZNOWU KATASTROFA SAMOLOTU WOJSKO 
WEGO. Niedaleko Alwernji w czasie lotu ćwicze­
bnego spadł samolot wskutek defektu w motorze 
i roztrzaskał się. Pilot Urbański odniósł ciężkie 
rany. Sierżant, Gieibaczewski wyszedł cało.

POZAk MOSTU NA WIŚLE. Na 'moście kole­
jowym pa Wiśle w Tczewie wybuchł pożar wsku­
tek lekkomyślności palacza, który nie wstrzymał 
w czasie przejazdu przez most wydzielania prze* 
'okomolywę rozżarzonego popiołu. Pożar z tru ­
dem ugaszono.

Odwet czarnych
Ogólnie znany jest ostracyzm, }akł Amerykanie 

stosują wobec Murzynów, Murzynom wyznaczono 
odrębne przedziały w tramwajach i wagonach kolejo 
wych i zabroniono im uczęszczać do restauracyj i. 
miejsc rozrywek.

W tym roku* kilka bogatych rodzin z New Yotfca 
wybrało się na lato do uroczej miejscowości mor­
skiej Bar-Horbor. Jakież jednak było ich zdziwienie, 
gdy usłyszeli, że nie wolno im tam zamieszkać. Miel 
scowość tę zajęła bowiem potężna kolonia murzyń­
ska.

Czarni, którzy osiedli w Stanie New Yorku 1 tam 
doszli do majątku, nabyli wszystkie grunta te) uro­
cze] miejscowości i rozbudowali się tam. Powstały 
piękne wille, przepyszne dancingi 1 kina, tak, że 
miejscowość zmieniła się w wykwintne miejsce ką­
pielowe.

Wokół jednak wywieszono tablice z napisem, im 
pobyt w tej miejscowości zastrzeżony jest wyłącz­
nie dla Murzynów. Wobec tego nieproszeni biali go­
ście z New Yorku musieli chąc nie cbcąc zawrócić 
w inne strony, gdzie Murzyni nie mają nic do powie 
dzenla.

Tym  P. T . Pranum iralerom  z pro­
wincji, którzy nie odnowią b  © z- 
z w ł o c z n l e  pranumoraty na mio- 
slac wrzaileA, wstrzymamy z dniom 
10 bm. wysyłka M SM flo  pisma.
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KRONIKA
W schód 
słońca 

5 m. 1

U T r z e s i e ń

10
S obota  

13 El ul 5687

Zachód 
słońca 

IS m. 4

Obrady komitetu odbudowy 
Wawelu 

z uda lałem min. Moraczewsklego
W  dniu w czorajszym  toczyły się w  odnow io 

mej sali tu rn ie jo w ej Z am ku  królew skiego na 
iWawelu obrady  „kom itetu  robót w  gm achach 
reprezen tacy jnych  R zeczypospolitej Polskiej'* 
pod przew odnictw em  m in is tra  robót publ. inż. 
M orprzewskiego. W  obradach  w zięli udział 
wiceminister robót publ. Górski, dy rek to r dep. 
Kultury i sztuki w  m in. ośw iaty  Skotnicki, 
dyrektor zbiorów  państw ow ych T urczyński 
prezydem m. W arszaw y  S łom iński. szef k an - 
celarji cyw ilne i P rezyden ta  Rzeczypospolitej 
Dzjyciołowski, delegaci z W arszaw y. Lw ow a 
P o zn an ia  i in. Z K rakow a b ra li udzia ł w obra 
dach : w ojew oda D arow ski, w iceprpzvdent inż. 
Sare, k ierow nik  odnow ienia W aw elu  rektor 
Szyszko-B ohusz, prof. Gałęzowski, prof. Tom  
kow icz i okr. dy rek to r robót publ. nż Dudek.

P o  złozeniu sp raw ozdan ia  przez i* Ktcra Bo­
husza o postępie robót re s tau racy jn y ch  na 
W aw elu , uczestnicy k onferencji oglądnęli o d ­
now ionych 16 kom nat w  po łudniow ej części 
Z am ku. O brady  toczyły sie do godz. 3-ciej po­
po łudniu , poczem p rezyd ium  m iasta  podejm o 
w ało  m in . M oraczewskiego i uczestników  k o n ­
ferencji śn iadan iem  w  S tarym  Teatrze.

Dalsze obrady  toczvłv się popołudniu  w  okr. 
dyrekcji robót publ. R ozpatryw ano pro jek ty  
u rządzen ia  w nętrza sal zam kow ych p rzedsta ­
w ione przez rek to ra  Bohusza, poczem ustalono 
program  dalszej odbudow y Z am ku.

Min. M oraczewski pozostaje jeszcze w K ra ­
kow ie przez dzień dziesieiszy, a  członkowie 
K om itetu  w yjechali z K rakow a w czoraj w  no­
cy.

W spraw ę statutu miejskich 
kas oszczędności

Onegdaj odbyt się  w  gmachu K asy O szczędności 
m. K rakowa kongres czło n k ó w  w ydziału  polskich  
Kas O szczęd ności oraz d e leg a tó w  Kas O szczędności 
na Śląsku. P rzedm iotem  obrad b y ł nadesłany przez  
m inisterstw o sp raw  w ew n ętrzn ych  projekt rozpo­
rządzenia w  spraw ie w ykonania  rozporządzenia Pre  
zydenta R zeczyposp olitej z dnia 13 kw ietn ia  1927 r. 
o  kom unalnych kasach oszczęd n ości oraz projekt sta 
tut u norm alnego, m ającego zapew nić jednolitą orga­
nizacje kas o szczęd n ości w  całej P o lsce . R ezu lta­
tem  obrad b y ło  w prow adzen ie pew nych  zmian w  
przed łożonym  projekcie, z pow odu odm iennych sto ­
sunków  istn iejących w  bardzo już rozw in iętych  ka­
sach  o szczęd n ości w  M ałopolsce i na Ś ląsku. Nadto 
poruszono szereg  w ażnych  sp raw  dla rozw oju kas 
oszczęd n o śc i i wspólnej pracy na polu kredytow em .

— K O N FER EN C JA  KOMUNIKACYJNA W 
K RA K O W IE. W czoraj w  gm achu dyrekcji 
kole? w  K rakow ie rozpoczęły się obrady  kon­
ferencji k om un ikacy jne j, m aiace j na  celu usta 
lenie bezpośrednie; k o m u n ik ach  koleiow ej z 
Polski do k ra jó w  położonych nad  A d ria ty ­
kiem  i do Czechosłow acji. W  obradach biorą 
udział Przedstaw iciele czeskich, austriack ich  
w ęgierskich, w łoskich i jugosłow iańskich 
w ładz kolejow ych, oraz delegaci w iększych to 
w arzystw  kom u n ik acy jn y ch , m . In. T,1ovdu 
włoskiego z T rjestu . Z polskiego m in isterstw a 
kom u n ik ach  p rzvbvli na konferencję  dyr. 
K ołakow ski. D r Taszvcki. D r T vszvński i rad 
ca M atoga z m in isterstw a przem ysłu  i h an d lu  
pp. Łnta i W o jtvna . z m in is te rs tw a  sp raw  za - 
irrapW nych  p. W ierch ' z dvrekcii kole? w  
Sta- ‘ wowie delaa- ny hv ł p. SwttinsL -S*- 
W  radach uczestniczy też prezes krakow-

Sierżaut -  pirotechnik w przystępie szału grozi 
wysadzeniem w powietrze prochowni!

SzczęśBtwe zaiegnanie wybuchu prochowni pod Krakowem
W ła d z o m  w o j s k o w y m  u d a ło  s ic  o n e g d a j  z a ż e ­

g n a ć  w y b u c l i  p r o c h o w n i  w G rę ln i io w ie  pod  K r a ­
k o w e m .  k t ó r e g o  g r o z a  z a w i s ł a  nad m ie s z k a ń c a m i  
m ia s t a  vy n a s t ę p s t w i e  n i e z w y k łe g o  w y p a d k u .  O to  
s i e r ż a n t  p i r o te c h n ik  J a n  K o r in a ,  z a j ę ty  w  p r o ­
c h o w n i  w  G ręb a lo w ie , d ozn a ł w e  c zw a rtek  o s tr e ­
g o  ataku  sza łu , w  p rzy stęp ie  k tó reg o  n a p isa ł lis ty  
do p rzeło żo n y ch , z a w ie r a ją c e  sz e re g  fa n ta s ty cz ­
nych  żądań i pogróżek . S za len iec  w  l iś c ie  a d r e so ­
w a n y m  d o  DOK., d o m a g a ł s ię  o d  m a rsza łk a  P ił ­
su d sk ie g o  i P rezy d en ta  R zeczy p o sp o lite j w y p ła c e ­
n ia  mu k w o ty  60.000 z ł  za  o c a le n ie  prochow n i  
przed  w yb uchem , g ro żą c  w  p rzec iw n ym  razie, że  
p ro ch o w n ię  w y sa d z i w  p o w ietrze . Że g ro źb y  i za  
p o w ie d z i o b łą k a n e g o  n ie  b y ły  ty lk o  g o ło s ło w n e tn  
stra szen iem , św ia d cz y  fakt, iż K ornia zam k n ął s ię  
w  jednej z ub ikacyj, w y p e łn io n y ch  m aterja łam i  
w y b u ch o w em i i p r z y g o to w y w a ł s ię  do sp ełn ien ia  
s tr a sz liw e j  groźby.

Z a a la rm o w a n e  o  n iezw y k łem  zdarzeniu  w ła d ze  
w o js k o w e  p r z y stą p iły  pod k ieru nk iem  szefa  s z ta ­
bu DOK pułk. B o le s ła w ic z n  do za p o b ieżen ia  n ie ­
szczęśc iu . R o zp oczęty  s ię  d łu g o tr w a le  pertral ła ­

skiej dyrekcji kolei inż. Rarw icz w raz z d y ­
rek toram i i naczeln ikam i w ydziałów . O brady 
trw ać będa przez k ilk a  dn i.

— STOW . OCHRONA DLA BIEDNYCH 
CHORYCH (M ostowa 12), którego owocna 
działalność filan tro p ijn a  zn an ą  jest w  szero­
k ich  ko łach  społeczeństw a żydowskiego, u rz ą ­
dza we w torek 13 bm . zbiórkę u liczną. P u b li­
czność nie poskąpi grosza na rzecz tej pożyte­
cznej in sty tucji.

— SEM INARJUM  ORTODOKSYJNE DLA 
NAUCZYCIELEK R E L IG JI. W e w torek , 13 
hm . o godzinie 10 przedpoł. nastąp i w  K rako­
w ie przy  ul. S tan isław a uroczyste {włożenie 
k am ien ia  w ęgielnego pod budynek  sem ina- 
r ju m  ortodoksyjnego „B ajs Jaków* d la  n a u ­
czycielek relig ji. W  uroczystości w ezm ą udział 
w ybitn i przedstaw iciele org. Agudy.

— ZA TRU D N IA N IE BEZROBOTNYCH 
PR Z E Z  GMINĘ M. KRAKOW A. W  okresie 
od 15 sierpn ia  do 1 bm . za tru d n ia ła  gm ina m. 
K rakow a 1264 bezrobotnych. W porów nan iu  
z ubiegłym i m iesiącam i (około 1300 pracow ni 
ków ) w idocznym  jest n ieznaczny spadek licz- 
by zajętych  przez gm inę bezrobotnych, co tłó 
m aczy się częściowem ukończeniem  robót w  
ogrodach m iejsk ich , jak  rów nież w  budow nic 
tw ie miejskie.m . Poza tem i dw om a in sty tu c ja  
m i, w innych  zak ładach  m iejsk ich  stan  pracy 
n ie uległ zm ianie.

— RIURO INFORM ACYJNE NA DWORCU 
W  K RAKOW IE. Od dłuższego już czasu d a ­
w ał się odczuw ać na  tu te jszym  dw orcu kole­
jow ym  b rak  b iu ra  in form acyjnego, k tóreby 
orjen tow ało  publiczność w  doborze m iejsco­
wości kąpielow ej, w zględnie ku racy in e j, p en ­
sjonatów . hoteli lub sanatorjów . O becnie b iu  
ro tak ie  założyła firm a  „Balnopol**, k tóre  to 
b iu ro  przyniesie pożytek nietylko podróżu ją­
cej publiczności, u ła tw ia jąc  je j w yszukanie 
odpow iedniego pom ieszczenia, ale także zakła 
dom  kąpielow ym , hotelom  i pensjonatom  przez 
bezpośrednie in form ow anie  stron . Również 
b iu ro  to in fo rm u je  publiczność o odjazdach 
pociągów.

— ZMIANY W  ROZKŁADZIE JAZDY AU 
TOBUSAMI. Z dniem  1 w rześn ia  została za- 
stanow iona k o m un ikac ja  autobusow a na łi-  
n ji K raków —K rynica, natom iast u ruchom io ­
ną  została l in ja  Bielsko— B iała—K raków  przez 
Kęty. A ndrychów . W adow icie. Kałw a, szyb- 
kebieżnem i au tobusam i. W yjazd  z Bielska o 
godz. 6. z K rakow a o godz. 18 (6 w ieczorem ). 
N a lin ii K raków —Kiplce kursow ał do te i pory 
leden au tobus z rozkładem  jazdy: w yiazd  z 
K ielc: godz. 5.30. z K rakow a o godz. 16 (1 po- 
poł.), obecnie od dnia 5 w rześnia kursow ał 
będzie jeszcze drugi autobus z rozkładem  iaz- 
dy: w yiazd  z K rakow a o godz 7, z Kielc o go­
dzinie 16.

— LOTY PASA '1 'R S K iE  na .T) KRAKO 
W E.it, Zapow iedziane na  dzień 11 bm . loty

r j e  7. sza le ń ce m ,  któ ry  na  próby g w a ł t o w n e g o  d o ­
s t a n i a  s ię  d o  j e g o  k ry jó w k i g r o z i ł  wysadź*, ulem  
proch ow n i. N ie  p om o g ło  p o d s u w a n ie  s z a le ń c o w i  
ży w n o śc i ,  z m .e s z a n e j  z ś r o d k a m i  n s s u in e a i i ,  g d y ż  
K o r n ia  o d m a w ia ł p r z y jm o w a n ia  p o k a r m u .  D o p ie ­
ro  d z ię k i  zręcznem u „trickow i'* u d a ło  się  w r e sz ­
c ie  u n ie sz k o d liw ić  n ieb ezp ieczn eg o  ob łąk ańca . O to  
w  pew n ej c h w ili  za in sc en iz o w a n o  p rzy b y c ie  g o ń ­
ca z  K ra k o w a  i o d czy ta n o  sz a leń co w i g ło śn o  rze­
kom e p ism o  od  m a rsza łk a  P iłsu d sk ieg o , p o leca ją ­
ce w y p ła c ić  K orn i żądaną k w o tę  60.000 zł. Na w ia ­
d om ość  o  szyb k iem  sp ełn ien iu  sw ej prośby, K or­
nia o tw o r z y ł d rzw i i w y sze d ł z  fortu. W tej 
c h w ili  s c h w y ta ło  sza leń ca  cz.lerPch u kry łych za  
d rzw ia m i żo łn ierzy , poczem  n a ło żo n o  mu kaflan  
b ezp ieczeń stw a  i p r z ew ie z io n o  g o  do  sz p ila la  z a ­
ło g i w  K ra k o w ie  na od d zia ł u m y s ło w o  chorych.

P o w y ż sz y , s z c z ę ś liw ie  z lik w id o w a n y  incydent 
p o w in ien  sk ło n ić  w ła d ze  w o jsk o w e  do jakn niszyb  
sz e g o  p rzen iesien ia  sk ła d ó w  am unicji /. pod K ra­
kow a na inne. b ezp ieczn iejsze  m iejsce, cio czeg o  
z o sta ły  już podobno poczyn ion e  p r zy g o to w a n ia  po  
osta tn im  k a ta s tr o fa lir in  w *burhu w  NVi : ach

pasażerskie nad K rakow em  w zw iązku z od­
byw ającym  się T ygodniem  Lotniczym  zostają 
z powodów od w ojew ództw a kom itetu  L. O. P . 
P . nie zależnych przełożone na inny  term in , 
k tóry  zw olna będzie podany do w iadom ości. 
W ydane asy gnaty  na dzień 11 bm . zatrzym u 
ją  sw oją w ażność do następnego term inu .

— ZUCHWAŁE WŁAMANIE W ŚRÓDMIEŚCIU 
KRAKOWA. Ubiegłej nocy dokonano włamania 
do magazynu galanteryjnego „A la viłle de Pa- 
ris“ w Krakowie przy ul. Florjańskiej 3. W łama­
nie to ma cechy sensacji z uwagi na okoliczności, 
w jakich się odbyło. Oto sprawca przystawił do 
frontonu sklepu drabinę, po której następnie do­
stał się do t. zw. oberlichtu, zakratowanego. Tam 
wyłamał szybę, która z brzękiem spadła na cbo*- 
dnik, rozbijając się na drobne kawałki, które ra ­
no zmiótł stróż. Następnie sprawca wyciągnął 
przez kraty oberlichtu parę koszy 1, kapeluszy itd. 
łącznej wartości około 80 zł i zbiegł razem z  dm - 
biną. Ito wszystko działo się przy tał. F loriań­
skiej, a więc w samem centrum miasta.

Co na to nasze władze bezpieczeństwa*
— POD KOŁAMI WOZU. Dn.a 8 bm. wieczorem 

P iotr Struzik (lat 17) woźnica firmy Orle 
wozem ciężarowym przez uł. Łagiewnicką upodl 
skutkiem wfasnej nieosrbożności pod kota woezt, 
doznając przejechania przez piersi i rękę. Pogo­
towie ratunkowe odwiozło go w  stanic groźnym 
do szpitala.

— ZWICHNĄŁ NOGĘ. Puda 8 bm. wieczorem 
przewiozło pogotowie ratunkowe w ul. Starowiśl­
nej F rei mana Josela (lat 55) robotnika, który zwi­
chnął sobie nogę.

— PRZEZ OTM ARTE OKNO. Formak Jan, nam. 
prz? ul. Dekerta 1. 12 zgłosił do policji, ie  w nocy 
między godz. 3 a 4 skradziono mu z parterowego 
mieszkania przez otw arte okno kurtkę i 2 pary 
spodni wartości 100 zł.

— OKRADZIONY W KASIE MIEJSKIEJ. Ko­
walczyk Stanisław woźny m agistratu zgłosił do 
policji, że dnia 8 bm. około godz. 10-tej w kasie 
głównej magistratu skradziono mu z kieszeni ma­
rynarki kwotę 785 zł.

 ///-----
Oszczędna gospodyń! zaknpi tylko węgiel górno­

śląski i to jedynie najkorzystniej - we firmie „SHcar- 
bo“. Zjednoczone kopalnie górnośląskie Sp. h. z o. o. 
w Krakowie, ul. Dietla 107 (vis a vis P. K. O.), tele­
fon Nr. 1390. — Dostawa punktualna! Solidna! 2209x 

——o-----
PRZEPROWADZKI uskutecznia najtaniej Biuro 

spedycyjne „HERMFSs", Kraków. c tolarska 13. 1608
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K!hft£reś zakcfim  obrady
v sefeott w nocy

BafVlea, 9 9. ŻAT. Dziś o godzinie o pop. 
oświadczy! Di \vei>;marm, że obrady kongresu 
są przełożone do ju tra  wieczór. Weizirtann 
nią  nadzieją* że na ju trzejszem  posiedzeniu 
nocnein będzie utworzona Egzekutywa. Ape­
luje on również do delegatów, aby nie opu­
szczali Bazylei.

Bazyiea, 9 U. Z AT. W  kolach kongresow ych 
przypuszczają, że uda się W eizm annow i uzy­
skać w iększość na kongresie. Mówi się rów nież 
o tem, że H itachdu t w strzym a się od głoso­
w ania, na tom iast M izrachi, rew izjoniści, r a ­
dyka ln i sjoniści poale sjonści glosować bę­
dą przeciw ko W eizm annow i. K ongres zostanie 
zam knię ty  ju tro  po północy.

Wyścig zbrojeń może doprowadzić narody
w krótkim czacie do ruiny!

Nowa Vanderveldego na plenum Zgromadzenia Ligi
(Telegram w łasny „Nowegr Dziennika")

Genewa, 9 9 (D ) N a dzisiejszem  przedpo- 
łudiiiow em  posiedzeniu Z grom adzenia Ligi 
N arodów  prow adzono w  dalszym  ciągu d y ­
skusję ogólną n ad  spraw ozdaniem  z d z ia ła l­
ności R ady Ligi.

B elgijski m in iste r sp raw  zagran icznych
V anderw elde

w przem ów ieniu  sw em  w ypow iedział się za 
eaergicz.iem  kon tynuow aniem  w ysiłków  zm ie 
rza jących  do ograniczenia złuoje.ń . W yścig 
zb ro jeń  — m ów ił V andervelde — doprow adzić 
może n arody  w  k ró tk im  czasie do pow ażnych 
szkód a  naw et do ru in y . W  końcu  m ów ca przy 
ftfcyiiiie om ówił w niosek ho lendersk i i polski. 

N astępny m ów ca deputow any w łoski
Cayazzoni

p e o k i t i ł i ł  w ielkie znaczenie ak c ji społecznej

ośw iadczając, że należy stw oizyć w spólny 
fron t przeciw ko pew nym  tendencjom  rozoija- 
jącym  rodzinę i państw a Rząd w łoski podjął 
już  św iadom ą i celową kam  pan  ję pizeciw ko 
po ta jm nem u  hand low i kokainą  i opju tu .

Delegat N orw egji
Lange

przedstaw ił sw oje poglądy na spraw ę rozbro­
jen ia  i a rb itrażu , zarzucając Politisow i, że bro 
n il w d n iu  w czorajszym  polityki w yczekiw a­
nia. Mówca ;est zw olennikiem  polityki stałej 
akcji i p ragnąłby , a tv  hasłem  tegorocznym  Li 
gi N aiodów  było ..działajcie".

Na posiedzeniu popołudniow em , k tóre  się 
rozpocznie o godzinie 16 m a w ygłosić dr S tre- 
sem ann doniosłe przem ów ienie.
(A ż  do chw ili zam knięcia • num eru  nie o trzy ­
m aliśm y tekstu  m ow y S tresem anna. — Red.)

Generalna batalia o port gdański
Sprawa pomocy finansowej

IGeuewa, 9 9. FA T N a w czorajszem  posiedzę 
■iu R ad ; l ig i N aiodów  om aw iano m iędzy in 
*ym i spraw ę propozycji fin landzk iej, dotyczą 
e*j pom ocy finansow ej d la  państw  w w ypad- 
i.u  ich  zaatakow ania. W  toku d y sk u sji sir A u- 
Sten C ham berla in  złożył deklarację, w  k tó re j 
ośw iadczył, że zaangażow anie się A nglji w 
spraw ę tego rodzaju  dodatkow ych gw arancji 
# y m ag r. zgody pa rlam en tu  n a  Zaciągnięcie po 
w ażnych zobow iązań n a tu ry  finansow ej. — 
C ham bei lain zaznaczył, że w y d aje  m u  sie nie 
praw dopodobnem  osiągnięcie w  chw ili obec­
nej zgody D arląm entu bez zabezpieczenia A n- 
id ji ko rzyści w y n ik a jący ch  z za łatw ien ia  cał- 
Ićowitegn sp raw y zm niejszenia z±>rojeń. W o­
bec tego rząd angielski rezerw uje  sobie ostate 
crao w ypow iedzenie się po zbadan iu  całkow i- 
tem  p rac  rozbrojeniow ych, gdy te będą już  
ukończone. W  w y n ik u  d y skusji postanow io­
no przekazać? ogólnem u Zgrom adzeniu  całko­
w ity  tekst spraw ozdania  kom itetu  finansow e­
go jak ie  o trzym ano  dotąd, odpow iedzi rządów  
! w czorajsza dek larac ję  angielską.

Delegat polski zaznaczył, że r z ą i  polski roz­
p a try w ał propozycję fin landzką, a uw agi do 
n ie j złoży w czasie deb a ty  kom isji rozbro je­
niow ej.

dla zaatakowanych państw
N astępnie w ysłuchano  spraw ozdania przewo 

dniczącego Y illegasa w sp iaw ie  „port d a t ta -  
che“ d la  statków  polskich w G dańsku, poczem 
przy jęto  propozycje odroczenia spraw y do cza 
su złożenia uw ag Rządu polskiego. W  czasie 
dy skusji przew odniczący senatu  gdańskiego 
S ahm  zaznaczył, że wobec zupełnego wykoń 
czenia portu  w  Gdvni. Polska nie m a potrzeby 
korzystan ia  z po rtu  gdańskiego.

S tresem ann podnosząc lezę gdańską w yra 
ził życzenie, by w o !skoW o-m orska‘k om isja  do 
radcza w ypow iedziała się w yraźn ie  o stanie 
u rządzeń  p o rtu  w  Gdyni.-

W  odpow iedzi na to zaznaczył m in . S trass- 
burger, że aczkolw iek nie m a b y n a jm n ie j za ­
m ia ru  w pływ ać na R adę w  k ie ru n k u  "g ra n i­
czenia b adan ia  tej kw estji przy pom ocy orga 
ró w  doradczych, k tó rym i dysponuje  R ada L i­
gi N arodów , że jednak m usi podkreślić, że nie 
leży w  kom petencji w ojskow ej kom isji d a rd  
czej Ligi N arodów  spraw a bad an ia  stan u  ro­
bót dokonanych  w  porcie gdyńskim . W yraził 
przy tem  nadzieję, że całokształt podniesionej 
spraw y będzie m ógł być w vczerpany  w  pierw 
szych dwóch in stancjach  w  G dańsku bez po­
nownego uciekan ia  się do R ady L ig Narodów.

ofiarności publiczne), wreszcie rozdysponow * 
na zebrane rrń ofiarami pnblieznem i w śu jn te  

zł pomiędzy poszkodowane wojehódz- 
twa, przyczem województwu stan isław ow skie­
m u  wyasygnowano 80.000. lwowskiemu 40,000® 
tarnopolskiem u 20 tv,.ięcy. Tegoż d n ia  odbyło 
się w  min. spraw wewn. posiedzenie m iędzy­
m inisteria lnego komitetu pomocy ofiarom  po­
wodzi.

Rozmaitości
Francuski Ford -* Andre Citroen

Każdy Francuz ma mieć swój samochód. .
W śród krajów europejskich — Francja posiada ua} 

bardziej rozw in ięty  przem ysł, sam ochod ow y. ]VIa on# 
też  sw eg o  Forda. Francuskim  królem  anlomcbilo-* 
w ym  jest A ndret Citroen w  P aryżu . P rzed  25-ciu la 
ty  z a ło ży ł m ałą fabryczkę auiom obilow ą. W roku 
1916 zorgan izow ał Tow. Akc, Mors, które z począt 
ku tabrykow ato 125 sam ochodów  rocznie. L ecz po 
pięciu latach cyfra produkcji w yn iosła  już 1200 wo­
zó w  rocznie. O becnie zakłady C itroena w yp u szczają  
33u w o zó w  dziennie. W  niedalekiej p rzysz łości C i­
troen chce w yb ud ow ać w ielk ie huty i stalow nię pod 
P aryżem  .która um ożliw i mu fabrykację lOOu sztuk  
dziennie. Citroen dąży do jak najtańszej fabrykacji, 
tak, żeby każdy Francuz mógt m ieć sw e  auto-, jak to 
już jest w A m eryce. R obotnicy będą przyjeżdżali dc. 
fabryk; nie na row erach, lecz  autami.

Citroen prócz aut w yrabia także taksów ki. Zało­
ży! w łasne przedsięb iorstw o pod nazw ą Com pagnie 
Je Tax.is Citroen w 1920 r. i puści! odrazu 2.000 tak­
sów ek . Filie tego  przedsięb iorstw a istnieją w Marsy 
Ijd. Tulofiie, Lugduniee, Bordeaux, Am iens. Lilii, An 
gers, Nantes' i St. Enem ie. Francuski król sam ocho­
dów  jest tw órcą fabryk autom obilow ych także w 
Austrii i Rosji.

W  r. 1921 zbudow ał p ierw sze sam ochody typu tai 
ków , które m ogą się  poruszać na każdym  terenie. W 
r. 1922 karaw ana złożona z pięciu autom obilów -tan- 
kow  Citroena przejechała przez cata pustynię Sah a­
rę. P oraź drugi zbadała w ten sposób pustynię w  r. 
1924 karawana, licząca 20 w ozów -tan ków . W ypra­
w y  te oddały w ielk ie usługi nauce.

 o-----

Straszny bilans Dowodzi
w Mafor c-lsce wschodnie!

W arszaw a, 9 9. PA T . C entralny  kom itet spo 
łeczny pom ocy ofiarom  powodzi kom un iku je  
na podstaw ie danych  rządow ych, że liczba na 
w odzonych klęską powodzi pow iatów  w M ało- 
polsce w ynosi 43, liczba zalanych  m iast w wo 
jew ódzitt ach stan isław ow skiem  i lw ow skiem  
łącznie 10. Ilość zalanych  gm n w  w ojew ódz­
tw ie lwów -kiem, stan isław ow skiem  i tarnopol 
skiem  44-1 Na skutek ka tastro fy  powodzi u tra  
eiły  życii osobv. Liczba poszkodowanych 
w skutek  p - ^ a a  na terenie w ojew ódz­

tw a lw ow skiego i stanisław ow skiego cv łry  
52.344.

Akcja ratunkowa na rzecs 
powodzian

W arszaw a, 9 9. PA T. D nia  9 bm . odbyło 
się posiedzenie p rezyd ium  centralnego społe­
cznego kom itetu  pom ocy ofiarom  powodzi. Na 
1'u s ied zen iu  om aw iano dalszą akcję pomocy. 
Z astanaw iano  się n ad  dalszym  wzmożeniem

i i  im  8 m i t r
Sprzeczne z leorją prof. F ręu n d a  bad an ia  d ra  

A. Adlera

W ybitny w iedeński psychoanalityk , dr. Alfred 
Adler, w spółtw órca  tzw . psychologii indywidualnej, 
cieszący 'się  niegwyKią popularnością zw łaszcza- w 
A m eryce i Aiig.ji, ogłosi! ostau iio  w Diśrnie ..Interna­
tionale Zeitschrift fur Iiidividualpsychologie" obszer­
na i ciekaw ą rozpraw ę, w której..streszcza wyniki 
d otych cza so w y ch  sw y ch  badań nad istotą i  zn acze­
niem m arzeń seuńych. D ługoletnie dośw iadczenia  
uczonego naprow adziły  go na szereg  n ow ych  hipo­
tez  i teoryj w  spraw ię snu, przyczem  spierc się on 
nieraz z metodami tlóm aczenia m arzeń >eimych 
przez prof. Zygm unta Freuda.

Brutalny sport
(Telefonem od naszego korespondenta)

W iedeń, 9 9. (D ) Z Nowego Jo rk u  donoszą 
> k rw aw ym  przebiegu w alki boksersk iej m ię­

dzy H iszpanem  Pao lino  a m istrzem  Nowej 
Żelandji, T hom em  H eeney. O baj zapaśnicy  
w alili w siebie w sposób straszny . T w arz  P ao - 
lin a  by łą  po pierw szej ru n d z ie  zupełnie po­
krw aw iona Po każdej dalszej rundzie  byli za 
paśn icy  pokryci ranam i. Paolino  w  czw artej 
rundzie  strzaskał H eeneyow i kość nosową, a 
w  12 rundzie w ybił m u  oku. W alk a  nie zo­
sta ła  rozstrzygniętą. O baj zapaśn icy  w stan ie  
bardzo ciężkim  odw iezieni zostali do zp ita lą .

ii en te ziemi w Albucemas
Mod olan . 9. 9. PA T. A lhucem as naw iedzio- 

ne zostało silnem  trzęsieniem  ziem i,' k tó re  
trw ało  8 sekund. K ilka dom ów w A lhucem as 
i Ju rg o  zaw aliło  się.

Trzęsi

L ondyn, 9 9. P.V1 .Samolot „P ride  o t  De- 
• ro i t ' w iozący lotników  Shelee i Bi -oka od­
leciał z H anoi t,i'ąnki-n) o godz. 8.15 d r  H ong- 

Kongu.

i
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M a  Na i tank mttłafi im mii
Zmiany dokonane pr^ez przedstawiciela Anglji w pierwotnym 

projekcie —  nie do przyjęcia
- Genewa. 9. 9. PAT. P rzez  ca ły  dzień w czoraj 

■zy w kuluarach Zzroniaaz&nia Ligi N arodów  
iffowadzono ożyw ioną dyskusję na tem at w a­
riantu tekstu rezolucji polskiej. P orów nyw ano  i 
eccnoanc* tek st p rzedstaw iony  onegdaj przez 
■mistra Sokala kierow nikom  głów nych delega 
cyj z wczor ljszym, k tórego  au to rstw o  pow sze­
chnie przypisują angielskiem u rzeczoznaw cy 
prawitemu H ourstow i. N ow y ten tekst w y ­
szedł onegdaj późnym  w ieczorem  z  pod obrad  
rzeczoznaw ców  praw nych  i był podoono za ­
akceptow any przez delegację niemiecką. Tekst 
ten miał być przedłożony Zgrom adzeniu p rzy  
przem ów ieniu delegata polskiego, przyczem  
miał zapew nione poparcie delegacji angielskiej, 
francuskiej, w łoskiej i nuemieciciej. Miał on być 
poddany pod głosow anie Zgrom adzenia bez od 
syłania go do Komisji po zakończeniu dyskusji 
ogólnej, tj. w  piątek, lub sobotę. W  ten sposób 
propozycja polska m iałaby być sprow adzona 
do rozm iarów  rezolucji Zgrom adzenia i chociaż

W arszaw a, 9 9. (Sin.) Jedno z p ism  donosi, 
że w ciągu najb liższych  10 dni dw aj lotnicy 
polscy, k tó rych  nazw iska nie mogą bye n a ra -  
zie jeszcze ujaw nione, podctiną próbę ra idu  
n a  ślizgowcu z W arszaw y do Noweg.i Jo rku . 
T ra sa  ra id u  m a być następu jąca: Z ^ B rsza w y  
W isłą  przez B ałtyk i Morze Niemiec ty • do L i­
zbony. Z L izbony zacznie się w łaściw y prze- 
ścig A tlan tykiem  d ; Nowej F u n la n d ji i N. Jor 
ku. Cała tra sa  w ynosi 7 do 8u00 km . Ś lizgo­
wiec (jak  w iadom o jest lo ap a ra t zaopatrzony 
w m otor lotniczv» który  nie p łynie ća  wodzie, 
Je ślizga się i 'lliteg o  jest n iejako 'w i r - m  po­
średn im  m iędzy łodzią m olorow ą o ry d ro -  
p ianem ) jest polskiej k o n strukc ji i z/.stal w 
całości w ykonany I zaopatrzony w Polsce.*

Konferencja prasowa w men. 
komunikacie

(T elefon em  od n a sze g o  k o resp on d en ta )

W arszaw a. 9. 9. Sin. Dziś odbyła się konfe­
rencja prasow a u p. m inistra komunikacji Ro- 
mockiego. P . m inister w  dłuższem  przem ów ie­
niu w skazał, że w ydatk i w  m inisterstw ie koniu 
mikacji znacznie w zrosły , oraz że m inisterstw o 
w  dalszym  ciągu łoży coraz w iększe w ydatki 
na inw estycje w ew nętrzne. W  pryw atnej roz­
m ow ie  p. m inister podkreślił, że m inisterstw o 
jest w stanie, w obec obecnych dochodów, k tóre  
w ynoszą  ponad 170 miljonów rocznie, p rzy  od­
powiedniej pożyczce podjąć się inw estycji na 
szerszą skalę i rozbudow ać kolejnictwo w  Pol­
sce. P . m inister jednocześnie zaprosił dziennika 
rzy  na wycieczkę w  celu zw iedzenia w y staw y  
kolejow ej w e Lwowie.

Delegacja miasta ’ ocka 
u min. spraw wewnętrznych

(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa. 9. 9. Sin. Dziś p. minister Skład- 
kow ski przy jął delegację dotkniętego pożarem  
m iasta Kocka. W  skład delegacji w chodził bur­
m istrz Kocka i zarazem  prezes kom itetu ra tun­
kow ego p- M aijan G orczyński oraz p. Dawid 
W einberg, prezes żydow skiej gm iny w yznanie 
wej. D elegacja prosiła p. m inistra o pomoc dla 
pogorzelców .

Trzy groźne wybuchy w Chicago
P aryż , 9 9 / PA T. • yski „JornaD  donosi 

Z Chicago o  trzech duchach, które w y rzą ­
dziły znaczne szkody, oraz zabiły  U. osoby 
i wielu raniły.

o charak terze  u roczystym , nie by łab y  przylem  
w  tryb ie  postępow ania przedm iotem  rozpraw  
o raz  ew entualnych uzupełnień komisji.

Delegacja polska nie uznała za możliwe przy 
jęcie nowego tekstu, który w istocie rzeczy nie 
zawierał nic poza powtórzeniem niektórych po 
stanowień paLtu Ligi Narodów.

Z tego też pow odu przem ów ienie m inistra So 
kala w yznaczone no w czoraj w  południe zostało 
odroczone, co w y w o ła ło  duże zdziwienie i licz 
ne kom entarze na sali i w  kuluarach.

Popołudniu m inister Sokal w ręczy ł zm ienio­
ny tekst rezolucji, stanow iący  w y raz  polskich 
dezydera tów  W  końcow ym  sw ym  ustępie tekst 
ten zaw iera zlecenie dla członków  Ligi, zaw ie­
rania um ów o nieagresji na zasadach w yłu- 
szczonych w  rezolucji. W  ten spusób pozostaje 
punkt w yjścia do dalszego rozw oju tezy  pol­
skiej. Dziś rano spodziew ane są odpowiedzi głó 
w nych delegacyj, k tó re  odby ły  naradę nad 
przedstaw ionym  im tekstem .

O ttaw a, 9 3. PAT. Po zebraniu  gabbietu  p re- 
tn jer M ackenzie K ing zapow iedział, że w cza­
sie przyszłej sesji pai lam ent zostanie praw do 
podobnie w ezw any do uchw alen ia  ustaw y  na 
podstaw ie k tórej rządow i przysługiw ałoby 
praw o bron ien ia  niebezpiecznych przelotów  
pow ietrznych. Obecnie rząd nie m a możności 
zakazan ia  lub regulow ania lotów tra n sa lla n - 
tvckich dokonyw anych przez ap a ra ty  p ry w a ­
tne, a od latu jące z K anady. Po osta tn ich  je ­
dnak  katastro fach , o p in ia  publiczna dom aga 
się uregulow ania tej spraw y w  drodze u s ta ­
w odaw czej.

Spisek na życie Kemala Paszy?
K onstantynopol, 9 9. PA T. W  w iązku  z a re ­

sztow aniem  w  okolicy Sm yrny  k ilk u  b an d y ­
tów .w ładze odkry ły  spisek na życie K em ala 
Paszy  i k ilk u  innych  członków  gabinetu.

Parlja Kemala zwyciężyła 
w wyborach

Angora, 9 9. PA T. W ybory do parlam en tu  
są ukończone. K andydaci p a rtji ludow ej K e­
m ala  Paszy zostali wszędzie jednom yśln ie  w y  
b ran i.

NOWY KIERUNEK PRZY EGZAMINACH PRA­
KTYKANTÓW NA POMOCNIKÓW HANDLOWYCH 

W NIEMCZECH.
Izba handlowa i p rzem ysłow a w  Berlinie opubli­

kow ała  ostatnio now e przepisy w  tej spraw ie. Inge­
rencja Iżby przy tych egzam inach jest bardzo sil­
na. W yraża  się  w  tern szczegó ln ośc i, że Izba m a ­
nnie kom isje egzam inacyjne tak z grupy pracodaw  
ców , iak i pracobiorców , decyduje o dopuszczeniu  
dc egzam inu i.term inach  egzam inów , ma prawo de­
sygn ow an ia  sw y ch  upełnom ocnionych do komisji z 
praw em  egzam inow ania, w ydaje św iad ectw a  z egza  
tuimi, rozstrzyga  zażalenia ostateczn ie. Reasum ując, 
Izba koncentruje całą akcję dobrego przygotow ania  
m łodzieży handlowe! w  sw y ch  rękach, zachęcając  
kupiectw o dc w spółpracy — tak bardzo potrzebnej.

Izba handlowa i p rzem ysłow a w  K rakowie zaw ia  
damia !nteresujących się  tą spraw ą kupców oraz na 
u czy cie lstw o  szkół zaw odow ych , z tern, że przepi­
sy  te, iakc m aterjał orientacyjny pracującym  w tej 
dziedzinie mogą być udzielone.

R K P K B T U A R  K fN O T K A T R  
NOW OŚCI: W ładczy  ni Libanu".
B A G A T E L A : „T rosk i szatana"  (L ya de P utti) 
P R O M IE Ń : „Z iem ia  z d o b y w có w  (K u sic ie lk a).

B ra w u ® *
I z calami orzechami poleca fabryka s i l  

A. Piasecki, S. A., Kraków |1

2 G IE Ł D Y
Giełda krakowska

Akcje: Parowozy 0.99, Górka 61.
Na giełdzie dzisiejszej tendencja słabsza. Trans-; 

akcyj dokonano następującymi papierami: Górka'
61, Parowozy 99, Jaworzno 20.35, Bank Polski 
137.50. Len 18. Lokomotywy 1.60 Doi a rów fen 57.50.

Waluty i dewizy bez ztr-nn. W K••;'!;owie dolar 
got. 8.91 i pół do 8.92 i pół. czeki 8.91—8.95.

C iełda w arszaw ska
W a rsz a w a  9  'PAT.'- Cśelcfa w alu ty

ołarv 8*97. sń r t  S*93. kup. 8*S9 
Pelffja —*—. — . — • —.
Holandia 858*50. sprz 359*40, kup. 357*60 
Londyn 43*50 sprz. 43*61, kup. 4H89 
o Jork 8*99. sprz. 8*95. kup. 6*91.
('■ryż. 35*08. sprz. "5*17. kup. 35*—.
Praga 26*51 sprz. 36*57 kup. 26*45,
Szwajcarja 172*52 sprz. 172*f5, ku;. .72*09 
Włochy 48*64 48*76. 48*52,
Wiedeń '26 06 l-i. 126*37 sprz. 1.5*75 
Wr.rszawa, 9. 9 PAT. Bank handl. 123, Eaadc 

Polski 137.25, Bank Zachodni 20, Ban!, zw. sp. za- 
robk. 85, Siła i Światło 110, 109.50, Michałów 0X0, 
Wysoka 131, Firley 33, Drzewny Przemysł 10, Wę­
giel 92.50, Nobel 48, Lilpop 29.75, Ostroiwec 99.50, 
Parowozy 54.55, Pocisk 2.20, 2.15, Zrekdiwwski 19, 
Starachowice 63, 63.25, Zawiercie 35.50, Dolarów- 
ka 57.75, 5 proc. poż. koi w ersi jna 62, 10 proc. 
poż. kolejowa 102.50.

Giełda lwowska
Lwów, 9. 9. 5 proc. pożyczka kemwersyjna 6125 

—61.50, Bank hipoteczny 1.01, Chudoróy 119X0. 
Ruch w akcjach nader słaby. Tendencja utrzy­
maną.

Giełda wledeAska
WiecfeA cr. 9  b. nr. (P. A. T.). Dawłsy. 

Amsterdam 283*88, Belgrad 47*25, Berlin 168*45 
Bruksela 98*65, Budapeszt 12 *95, Kopenhaga 169*60 
Londyn 84*44.Madryt 119*50, Medjolan 08*50. Nowy 
Jork 708*15. Oslo 186*70, l aryj 27*70. Prag* 20*98 
sol ja 5*10, Sztokholm 190*25. Warszawa 7912—79*40 
Zurych lik.‘51, Amerykańskie 705*30,niemieckie 168*52 
angielskie 34 35, polskie—*— —*— szwajcarskie 136;z0 
boskie 20*97 . W ęgierskie 123*88.

AttLCjjeii Zieleniewski 15 oO Silesja —*—. j/anto 
3*i5, car. karpaiy 2925, uaiteja 91*50. 4*69
iauk tuaioporski — — ■ „nu tiip. — — iepege. —

feielda zurych ska
Zurych, 9. 9 PAT. Paryż 20.331/4, Londyn 

25.213/8, Nowy Jork 5.18.55, Belgja 72.20, Włochy 
28.19.5, Hiszpan ja 87.471/4, tiołauuja 207.80, Ber­
lin 123.36, Wieueu 73.10, Sztokholm 139.30, Oslo 
136.80, Kopenhaga 138.55, Sof ja 3.75, P raga 15.37, 
W arszawa 58, Budapeszt 90.75, Białogród 9T3, A* 
teny 6.87 i pół, Konstantynopol 2.62 1 pół, Buka­
reszt 3.18, Hełsingfars 13.07 i  pół, Eueno. Airm  
2^1 5/8.

Cięła a nowojorska
Nowy Jork, 9. 9 (AW). W arszawa 11.20, Lon- 

I dyn 485 7/32, Paryż 392 3/8, Wiedeń 11.16, Praga 
296 i pół, Wiochy c44, Belgja 13.92, Budapeszt 17X1 
Szwajcarja 19.28, HelsingforS 252, Sof ja 0.72 i pół, 
Holandja 40.08, Oslo 26.39, Kopenhaga 26.76 i pół, 
Sztokholm 26.85 i pół, Hiszpanja 16.83, Tokio 47.18̂  
Bukareszt 61 i pół, Berlin 23.79, Belgrad 175.

Bawełna poszła w górą 
w Nowym Jorku

Nowy Jo rk , 9 9. PA T. N a dzisiejszej gieł­
dzie baw ełn ianej ceny baw ełny podniosły się 
do 10 dolarów .

Ze sportu
ŻKS. G IDEO N— ŻKS H AKOA1I rozeg ra ją  w  s o ­

botę 10 bni. na b o isk u  KS. O lszy  za w o d y  to w a r zy ­
sk ie . P o czą tek  o godz. 3 pop.

K R O W O D R ZA —K R A K O W IA N K A  rozeg ra ją  za ­
w od y  k w a lif ik a c y jn e  o  w e jśc ie  do k la sy  A  w nie- 
u zielę  11 bm. o godz. 9-tej p rzą d p o f na boisk u  
C racovii.

UCIECH A: ..T ajem nica pani Z...“
W A N D A : ..G ranica śm ierci'
W A R S 7 AW A: P r o g n m  sen sa cji i hum oru; „Jm 

nie chcę kochać oraz „W  sid łach  p ira tó w 1' 
SZ T U K A : „Od m ężczyzny  do m ężczyzny".

< lwi —— U " 1 — ■■■■ I

Dwaj lotnicy polscy podejmują wyprawę
do Ameryki na ślizgowcu

(T elefonem  od  n a sze g o  k o resp on d en ta )

niebezpiecznych lotów
t r a n s s i i a n ^ c ! *  'e h
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OGŁOSZENIA
ZDOLNA,  energie  -.na pa-nnn poszukuje  p os a dy  in- 

kasentk:  a lbo innej uapuwurdiiiej .  (Dobre referencje). 
Z głoszen ia  do Atlin. *rś- I>zJenJiika“ pod „Dobra 
sila“. 1005 g

P A N N a z w yk szta łcen iem  gim nazjalnem , z hebr. 
i szyciem, potrzebna do 2-ga dorosłych dzieci. Zgło­
szenia: Luiksowa, Skawińska 8 (szpital żyd.). 2065x

ZAWIADAMIA SIĘ P. T. Interesowanych, że z 
dniem 15 września rozpoczynamy kurs jeżyka an- 
gielsniego. Nowa, najpi zysfępniefcza metoda. Opłaty 
najniższe: Zare^ostrowane przez knratorjum O. S. K. 
Kursy Nauaowe „Wiedza", antków, Studencka 14, 
L piętro. 2364 x

URZĘDNIK (urzędniczka) pcanzebny ao buchalte­
rii dJa ze stęeUws. Zgłoszenia de Btom Stattera, Ry­
nek & 2266 er

OSTRZEZEN1F! Nbdejszem ostrzegamy przed u- 
dzidesrfem Jakiceokotwtek kredytu Brna: ueJowi 
Matencrowt %  Btettfca — Chata 1 Mania Mateńer, 
Btebfco._____________ _____________________ 1001 g

ZŁ. M  KWARTALNIE zapłacę za pełną koncesję 
sznkarską. 7<4osx<enia poe ,360“ do Adm. „N. Dzien- 
Mta"._____________________________________1003 g

MECHLOwTl CHANIE RETTMANOM, piekarzom 
IW Rzeszowie, oddala się syn Ich, Sane Rettman, u- 
uodznoy w zofcn 1903, szatyn, o niskim wzroście, po 
coMwefeLn ubrany, bez zarostu i wąsów, jeszcze 
Ada 2 tondefcrta b. r. w niefl. ladomj m kierunku i od 
itaso czaw  Bk M e  o  sobie słychać; z zawodu jest 
pczytsrrv*&cecn wtei ichćrw bucikowych. — Na pod­
stawie nf t apd i dochodzących wersyj mia­
no go pedotmo widzieć przed trzema i pół mieslą 
csm w Ubrzanrwte, ostatnio znów podobno w żydo­
wskim &tyłtalu w Krak jwh« saiko posługacza w tym- 
ike szpula.™. Oczy «- piwne, włosy kędzi^rowate.

Rod sice, pogrążeni I zmartwieni do głębi 
ctakDego rodelsielskieco serca, proszą wszy- 
■flrtch dobrych lodzi, którzy cokoiwiek o za- 
Ckdoayin ytMłzą, w y  ra«zyii o tem uwia­
domić pod a-lresom: Mechei Rettman, Rzeszów, N o­
w e  -miasto. 2258 x

WRANW od na “tańszych do najwykwintniejszych, 
— story od 16 zŁ — l~ipr od 35 zł. — trzyczęściowe 
Od 20 zL -  poieęą WYTWÓRNIA FIRANEK, Podgó- 
Mt, uL Traugutta 16 (przecznica Małego Rynku), 
■W. piętro. 462 x

PODKOPUJĄCEGO z branży żelaznej poszukuje: 
S. Nwtml Kraków, Agnieszki 10. 1000 g

ZDul NY L E KARZ na stały pobyt w Imielinie, na 
Górnym Sląsiku, poszukiwany. Egzystencja zapew­
niona. InformacŚ udzieli p. Frey, Imielin, O. S. 997 g

CHOLEWKARZ do szycia na maszynie znajdzie 
umieszczenie u firmy Goldschmiedt i Schamer, Kra­
ków, Targowa 1. 996 g

CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? Musisz ukoń­
czyć kursa fachowe korespondencyjne prof. Sekuło- 
.vicza, Warszawa, Żórawia 42. Kursa wyuczają Listo­
wnie: buchalterii, rachunkowości kupieckiej, korę-, 
spondencji handlowej, stenografii, nauki handlu, pra­
wa, kaligrafii, pisania na maszynacn. Po ukończeniu 
*wiadectwo. — Za d a jc ie  p r o s p e k t o w i  isoix

POSZUKUJE SIE praktykanta do sklepu galante­
ryjnego. Wiadomość w sklepie: Gutter, Kraków, 
Dietla 36. 986 g

ŻURNALE.MÓD
n a  sezon  „esienno-zlm ow y d am sk ie  i m ęsk ie , 
ju ż  n ad esz ły  do firm y  „ l ^ e r ^ ż a i t k a "  
Kraków,'ul. Grodzka 2 w podwórcu.

P O  W B f l C J Ą C Y C W  Z LETNISK 1
K o rzy sta jc ie  z tan iośc i cen  fab ry czn y ch

Dywany, Linoleum, Ceraty, 
Chodnik?, Kapy, Narzuty, 
Firanki, Portiery l t. d.

M. HALP1, Kraków MU 18.
2267 Udogodnienia przy kupnie.

Generalny Przedstawiciel:

Szymon ć o ld s te in , K rik iu r, XXII., Józefińska 30. — Telefon 3 3 ł ł .

PRĘDKO
uskutecznisz działanie ra« 
chunkowe, posługując się  
sam oiiezącem i tabliczkami 
mnożenia, dzielen.a itd. p t
Szybki F n ih ttis łn
z przykładam1 upr^izezom  
dziaiiń racb Cena 75 gr. 
w księg i ban dl. papieru, 
ew. wy Dyła zanadesł.00 g u  
H. Taubman, Kraków 9, 
Kazimierza Wielk.98/D. j u

PAN!
Gay zamierza za k ttp id  
IH .J|M Sraw jM  I IHł> 
Eopfezo na całym świetde 
prezerwatywy, powinien  
nlozwłoczn.O zażądać 
4 wzory y , rtz z zafam uCŁ- 
nikiem za U  1*60 w  zna­
czkach. lu s ip  Zł 4 ,6 ,9  i 12 
wysyłka poczt ZM> llllt  

dyskretnie.

IPtertW S, FEDH
Lwów, Sykataska L. 7 

 (dom własny) *
I I„GYW AK

Tkalnia dywanów  
; kilimów  

KRAKUW -PODGORZE  
ŚW. KINGI C linja tram. 3 

poleca
D Y W A N Y  i K IL IM Y
bezkonkucr ncyjnie tani u. 
Klinika dla naprawy dy­
wanów perskich i kilimów.

„Marks światowe: sławy' 1

Dla zdrowia dz iec i!
przez powagi lekarskie zalecany.

HAYA JS iK
 fcO MYGILNICZKE

i dla niemawlati dziw.

Ekspedientkę
p rz y jm ie  D om  m ody S. SPIR A , K RA K Ó W , 
GRODZKA L. 4. — Z głoszen ia  o so b is te  ze 
św iad ec tw am i m iędzy  godz. 3— 4 p o p o łudn iu .

Tysiące podziękować! L
r *t»4-  iądsi utoż, wszadl* tylleo PUDRU HAYA

Do nzbydz we Tynystkî h antr*t,ich i d̂ ogucyarit.
Ł u  . v  — Główny pikowy : *==^0 HAT, ąptoinrr

L W Ó W

Zawłidomienie.
M am  zaszczy t zaw iadom ić W P an ie , że po  

po w ro c ie  z ćw iczeń  w ojskow ych  p rzen io s łem  
się z firm y  Ja n a  N ieżyńsk>ego do  firm y 
ALBA, Kraków, ul. Szczepańska L. 7
i n ad a l po lecam  się  W P aniom  łask . pam ięci 
100 6  z  p o w ażan iem  Czesław Czyi.

POMOCNIKA 2249er

z dzia łu  m eb low ego , te k s ty ln e g o  lu b  dy­
w an o w eg o , p rzy jm ie  w ięk sze  p rzedsię ­
b io rstw o  ban d l. R e flek tu je  się  ty lko  na 
siłę  p ie rw szo rzęd n ą . Zgłosz. z podaniem  
odp isów  św iadectw  pod  „InteligeD łn y “ 
do  B iu ra  o g ł.S ta tte ra , K raków . R y n e l 8.

f 253x
m iodu, soków  ow ocow ych i wv tw órn ia  
w in, p o sz u k u je  zdo lnego  PODROZU- 
ł f f E C O  za o d p o w iedn ią  p row izją . 

A d res : R A P P A P O R T , D ąb ro w a  k. T arnow a.

Pięfc i?:e udekorowana SALA
ua w ese la , b an k ie ty , zabaw y, dancing i 
z OBobnem w ejśc iem  do w ynajęcirf.
Na ży czen ie  p o d a je  się rów n ież  p o traw y . 
D la K lubów  i S to w arzy szeń  20°/o o p u stu

22 b0x  Kawiarnia „ M M L "  Kraków, ul. łw . Gertrudy ZE
* ■  " f  J  W portiery we włiystkich i ga.unkucli

| j  1 l >  A  n  I r  1  hurtow nia I estoe law o pohetr*  I  n  U  Ink V \  I  najtaniej MICHAŁ WE1TZ, Kraków
*  O r o d ik a  7 1  IiIhwjikltn

STErcOTYPISTKA S K
po lsko -n iem . ze  znajom ością  s ten o g ra fii 
w  obu  ję z y k a c h , p o szu k iw an a  do  w ięk­
szego  p rz e d s ię b io rs tw a  p rzem y sło w eg o . 

Z g ło szen ia  pod  „P rzem ysł*  do A din. N. jjz .

,A M i i l f  i u ł a n  i  starszi wychowawczyni ze yO S Z i m i W « n «  znajomością język_ francu­
skiego lub niem. ao Vga dzieci szkolnych w wieku od 
iO- 16 lat Szycie, celem wypełnienia godzin przedroł 
pożądane. Zgłosz. Mamlok, Surmo wiec, Piłsudskiego 1

F lUKASlEWICZ i J.lSKIERSi- i
2165x ZAKŁAD KRAWIECKI

KRAKÓW, ULICA COŁRBIA L. 16
zaw iad am ia ją  P . T. K lijen tćw , że  m aterja ły  
i ż u rn a le  jesienno-z im ow e Już n a d U S S ły .

B IU R O  O R G AN IZACYJN E 
E B U C H A L T E R Y JN O -R F W IZ Y JN '

S. SAMDHAUSA
zaprzyAlęionAge r*eoxo2.n. Sądow ego i rowiduata 

óla Spółdzielni z rem. B ady Epółtiz. Minieteratwa Skarbu

Kraków, Szujakiego 1. T a L 47b4
Spor: „dza bilanse i zamknięcia ksiąg przy uwzglę­
dnieniu najnowszych przepisów podatkowyeh, 
przeprowadza stałą lub czasową kontrolę księgo­
wości, oraz obUczeii itp. Zakłada księgi w szel­
kimi najnowszymi systemami, oraz prowadź. Mii 

1 buchalterie k lid ego  przedsiębiorstwa własucmi 
siłami lub te i  we własnem H u n  , dostarczając 
. a każde zawoLtme potrzem ych dat z« tawień 
i gulkulacji. — Reguluje zaniedbaną K sięgow ość 
y  miejscu i na prowincji. — Orgunizac.a biur. 

Zaprowadza buehaltrrję w lan ego  systemu.
.  ^ A N R E C O “  (p^ent), dającą zawsze 
* "Z— , o to wy bdau 1 daty sta­

tystyczno-kalkulacyjne przy niebywałej oszcz $- 
duości pracy i kosztów.

Mb lą d a n lc  wysyła pń (t> ek ty .

Wydawca: Za Spółkę Wyd. „Nowy Dzleunik“ : Zygmunt Hochwald. — Redaktor naczelny: Dr. Wilhelm Berkelhammer. -  Yedakto 
odpowiedzialny: Zygfryd Moses. — Nowa Drukarnia Dziennikowa. Kraków, Orzeszkowej 7, p td  zarządem Maksymiliana Feldmana.


